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CENY OGŁOSZEŃ:

Za wiersz milimetrowy przed tekstem 
50 yroezy, w tekście i nadesłane 
35 groszy, za tekstem 15 groszy, 
urobne ogłoszenia po 5—10 groszy za 
wyraz. Najmniej 1 zloty. Tłustym 
drukiem pcdwójnie. Zagraniczne 100 
proc, drożej.

W numerach świątecznych i nie­
dzielnych ceny o 25 proc, droższe.

Za terminowy druk ogłoszeń admi­
nistracja nie odpowiada.

Każda nowa podwyżka obowiązuje 
iut wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia. —

Adres dla listów i depesz: 
.ISKRA*.  Sosnowiec.

Konto czekowe r*.  □. Nr. 61553.

Preoumerata wynosi:

Zł. 2,50
Z odnoszeniem m 

zt. 3.
iesięcznie:

>■

Dziennik polityczny, sjataiy, gosaoiarczy i literacki.

W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę­
dzinem i Dąbrową: zł. 3.

Z przesyłką pocztową 
zt. 3.

Zagranicą 4 zł.
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Pożyczka amerykańska.
WARSZAWA, 17-9. (Tel. wl). 

Minister skarbu zatwierdził warunki 
projektowanej przez poznański kra­
jowy związek komunalny pożyczki w 
wysokości 5 miljonów dolarów. Po­
życzka będzie zaciągnięta w Stanach 
Zjednoczonych Ameryki Półn. Umo­
wa wstępna została już podpisana. 
Potyczka będzie użyta na kredyty 
długoterminowe dla rolnictwa, prze 
mysłu i komun.

Ameryka nie wpuszcza 
do siebie komunistów.

WASZYNGTON, 17.9 (Pat) Se- 
kr e tar z stanu Kellog polecił konsulo­
wi amerykańskiemu w Londynie, aby 
Unieważnił wizę dla przyjazdu do 
Stanów Zjednoczonych, udzieloną ko­
munistycznemu posłowi Saklatvali ce­
lem wzięcia udziału w zjeździe unji 
międzyparlamentarnej w Waszyng­
tonie.

Przerwanie rokowań 
francusko-nienuecKich.

<PAi2’ ”-9- (*■  w-)- R°k°- 
wania handlowe irancusko-niemieckie 
zostały narazie przerwane. Delega­
cja niemiecka przedłożyła delegacji 
francuskiej swoje życzenia na piśmie, 
na co delegacja francuska odpowie­
działa również pisemnie. Dopiero po 
uzgodnieniu tych wzajemnych propo. 
zycji będzie można przejść do 
nych rokowań. Delegacja niemiecka 
wyjeżdża do Berlina i powraca do 
Paryża dopiero w połowie paździer­
nika.

Belgja a Niemcy.
BERLIN, 17-9. (Pat.). fos'1 bel- 

Illlkl Eyerls tlotyl dn» P‘,d'ek"“: 
rzowi stanu do spraw zagreme^nycb 
Schubertowi notę rządu belgii8*!ef° 
zapraszającą Niemcy na konferencję 
bezpieczeństwa. Tekst noty jest 1- 
dentyczny z zaproszeniami złożone- 
mi przez rządy francuski i angielski 

Likwidacja sztabu gen. Wrangla
BERLIN, (Rps.). Sztab armji geD. 

Wrangla w Sremskich Karlowcach w 
Jugosławji został zlikwidowany. Gen 
Wrangel zamieszka nadal w Jugo­
sławji w charakterze osoby prywatnej.

Czesi a prawosławie.
BELGRAD, (Rps). Czeska ko- 

lonja w Skoplje przeszła in corpore 
na prawosławie. Aktu przyjęcia Cze­
chów na prawosławie dokonał metro­
polita belgradzki Wnsngla, który w 
swem przemówieniu wyraził nadzieję, 
że w krótkim czasie liczba prawo­
sławnych Czechów osiągnie kilku 
miljonów osób.

Bezrobocie w Niemczech
WROCŁAW, 17-9. (Pat.). Licz­

ba bezrobotnych w obwodzie wroc­
ławskim wzrosła w ubiegłym tygod­
niu z 22,711 na 23,211.

in aiaiLHE o-sm
BERLIN, 17 9 (Tel. wl. Rozpoczęte 

w Berlinie rokowania polsko niemieckie 
idą — jak dotąd — normalnym torem. 
Sytuacja w chwili obecnej przedstawia 
s c w ten sposób, źe obydwie delegacje 
przedłożyły sobie dokładnie opracowane 
memorjały.

Memcrjał przedłożony przez delega­
cję polską je. t utrzymany w tonie u- 
miarkowanym i wskazuje na możliwość 
dojścia do poiozumienia Memorjal wy­
licza cały szereg momentów gospodar­
czych, które w drodze kompromisu mo­
głyby być w łatwy sposób załatwione. 
Konkluzją polskiego memorjału jest dą­
żenie do zawarcia prowizorycznego uKia 
du, któryby tymczasowo uregulował sto­
sunki gospodarcze między Poisitą a 
Niemcami.

Taka tymczasowa umowa miałaby 
trwać do chwili, kiedyby we woętrzua sy­
tuacja Polski wyjaśnua się do tego sto-

Hf I! MU l Flffl, 
Opinje prasy niemieckiej.

BERLIN, 179 (Pat) Z powodu 
wznowienia rokowań polsko-niemieckich 
kilka pism dzisiejszych opublikowało 
jednobrzmiącą notatkę nastęouj. cej tre­
ści: Wojna celna z Polską nic przynio­
sła Niemcom złych następstw gospodar­
czych. Położenie przemysłu węglowego 
w niemieckiej części Górnego Śląska 
polepszyło się nawet znacznie. Produk­
cja węgla wzrosła tam o 400 tys. tonn 
rn,estęczuie. Pomimo tego delegacja 
niem ecka nie jest kynajmniej skłouna 
niedoceniać znaczenia konwencji han­
dlowej z Polską, która jest jednym z 
głównych rynków zbytu dla przemysłu 
u’?ra'eckiego. Taksamo część optnji poi- 
sK,ej uważa podpisanie takiej konwencji 
za najeżące w interesie swego kraju. W 
aaiszym ciągu notatka stara się wyka- 
zac, ze wojna celna była bardziej nieko­
rzystna dla Polski, aniżeli dla Niemiec, 
uiownemi postulatami w obecnych ro­
kowaniach jest wzajemna klauzula o

ftosl nn walut i Mi v fiasku Kń.
Powiększył się również zapas złota.

WARSZAWA, 17.9. (Tel. wł.) Swie- 
żo ogłoszony bilans dekadowy Banku 
Polskiego z dnia 10-go września r. b. 
zawiera niezwykle pomyślną wiadomość, 
z jaką nie spotykaliśmy się już od przesz 
ło pięciu miesięcy. Mianowicie w ciągu 
tej dekady zapas walut i dewiz wzrós 
o trzy miljony złotych. Podczas ostat 
nich pięciu miesięcy w ciągu każdej de 
kady zapas ten znacznie się zmniejszał. 

pn‘a. że mJźnaby z Niemcami zawrzeć 
już definitywny traktat handl owy.

Memoriał przedłożony przez dele 
gację em cką zawiera cały szereg żą­
dań u nile ‘ich, które również dotyczą 
zawarcia tymczasowego układu między 
Polską a Niemcami.

Niestety w żądaniach tych, opraco 
wanych szczegółowo w memoriale nie- 
rmeck m, me jest jeszcze widoczna zbyt 
wielka ustępliwość, lednak w koiach de­
legacji polskiej istnieje nadzieja, żę pod­
czas szczegółowej dyskusji nad tymi me- 
m.riaiami uda się doprowadzić do po­
rozum enia. Oczywiście zależne to jest 
od tego, czy w kwestjach spornych, któ­
re jeszcze ciągle S'ę zaznaczają, Niemcy 
u dal jak dotąd nie zechcą stos j wać sy­
stematycznego oporu.

W każdym razie — jak dotąd — 
cechute rokowania, polsko ntemiecKie mi­
mo ftinowiska zajętego przez Niemcy w 
memurjale, pewiem optymizm.

największem uprzywilejowaniu ustalenie 
polskiej taryfy celnej oraz udzielenie fir­
mom nimieckim prawa osiedlania się w 
Polsce, Niemcy me będą mogły odstą­
pić od tych zasadaiczych postulatów, 
prócz tego Niemcom zależy na zawarciu 
definitywnej konwencn me zaś na pro­
wizorium, niedającego gwarancji póź 
niejszego podpisania konwencji defini­
tywnej.

W zakończeniu notatka przytacza 
dane statystyczne niemieckie wskazujące, 
że bilans stosunków handlowych z Pol­
ską, był w pierwszej połowie rosu oaec- 
nego korzystny dla Niemiec w wysoko­
ści 23 miljonów marek złotych, podczas 
gdy w roku ubiegłym bilans ten oyi dla 
Niemiec niekorzystny w wysokości 61 
miljonów złotych. Cyfry te mają wska­
zywać na ścisłą wzajemną zależność go 
spodarczą obu krajów i na konieczoość 
uregulowania wzajemliyCh stosunków 
przez konwencję handlową.

Równocześnie zwiększył sę w ciągu 
pierwszej dekady września zapas złota o 
100 tys. złotych. Portfel wekslowy po­
został niezmieniony. Obieg biletów ban­
kowych zmniejszył się o 21 226 0f)0 zt. 
Wzrost rachunków żyrowych i inaycn zo­
bowiązań wynosi 33 335 000 zł. Z wzro­
stem walut zwiększyły się nasze zobo­
wiązania walutowe i reportowe o 1,045.003 
złotych.

Prasa wiedeńska 
o largach Wschodnich.

WIEDEŃ, 17 9 (Pat ). Dzienniki 
wiedeńskie zamieszczają obszerne w 
życzliwym tonie utrzymane artykuły 
o Targach Wscbodnicn. „Neue Freie 
Pressstwierdza, że Targi Wscho­
dnie rozwinęły się nadzwyczaj 1 że 
sąchlubnem ś wiadectwem rozwoju go­
spodarczego Polski. Inne dzienniki 
piszą w tym samym tonie, między 
mnerni „Wiener Allgeinotne Zeitung-* 
stwierdza, że położenie gospodarcze 
Polski jestt obecnie pomyślne i prze­
silenie ■zostało juz przezwyciężone.

Robotnicy polscy 
w Prusach Wschodnich.

BLKLiN, 17-9. (Pat.). Komisja 
do spraw wschodnich sejmu pruskie­
go ooradując dziś w dalszym ciągu 
nad sprawą optantów, uchwaliła wnio­
sek zalecając rządowi wydalenie z 
dniem l grudnia z granic Prus pol­
skich sezonowych roootaików rol­
nych i położenie tamy próbom pol­
skiego osadnictwa w okręgach po­
granicznych Prus.

Rozczarowani do Palestyny.
MOSKWA, (Rps.). Prasa sowiec­

ka komunikuje, że „do Charkowa 
przybyła nowa grupa towarzyszy pa­
lestyńskich prześladowanych przez 
angio-żydowski rząd burżuazyjny*.  
Na dworcu charkowskim witali ko­
munistów przedstawiciele sowieckie­
go rządu ukraińskiego. Prezes sek­
cji żydowskiej charkowskiego komi­
tetu partji komunistycznej wygłosił 
przemówienie powitalne. Zdaje się, 
że komuniści żydowscy byli nie tyle 
prześladowani, ile me mieli tam za­
robku.

Huragan na Formozie.
NAGASAKI, 17-9. (Pat). Jak 

donoszą z Formozy, miasto Kelung 
nawiedzone zostało wczoraj wielkim 
huraganem. Setki domów stoi pod 
woda., komunikacja telefoniczna i te­
legra! iczna jest przerwana. Liczne 
lodzie motorowe i rybackie zatonęły 
na morzu. Cały szereg mostów jest 
zniszczonych.

Fuzja Stauińskiejii z „Piastem”
KRAKÓW, 17-9. (A. W.) Wczo­

raj w sali Małopolskiego Tow. Rol­
niczego odbył się zjazd delegatów 
pow. Krakowskiego stronnictwa lu4o- 
wego „Piast®. W zebraniu tem ucze­
stniczyli również krakowscy zwolen­
nicy posła Stapińskiego, a między 
innymi posłowie Wójcik i Ptak. W 
następstwie obrad posłowie ze stron­
nictwa Stapińskiego w imieniu swej 
partji prz y stąpili do stronnictwa 
„Piast*.  Po referatach posła Witosa 
i byłego ministra Byrki, uchwalono 
wotum zaufauia dla stronnictwa „Pia­
sta® i powzięto rezotucęj wymierzo­
ną przeciwko polityce gospodarczej 
rządu. Ponadto dokonano wyborów 
nowego zarządu, do którego weszli 
również przedstawiciele stronnictwa 
Stapińskiego. •
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PRZEGLĄD PRASY
Sprawy palestyńskie.

Bardzo ciekawy konflikt na tle 
żydów polskich powstał świeżo w Pa­
lestynie. Korespondent .Momentu*  
piszę o tem:

Żydzi polscy czują się dotknięci 
Palestynie. Urządzili odi też zebra­
nie, na którem narzekali, że rada 
miejska w Tel-Awiwie (mieście na- 
wskroś żydowskiem w Palestynie) 
wydaje koncesje różne tylko rosyj­
skim żydom, a nie polskim.

Żydzi polscy sprowadzili do Pa­
lestyny dobrobyt. Gdyby nie ich 
imigracja, byłoby tu źle bardzo 
Żydzi polscy ze swą inicjatywą i 
zdolnościami bandlówemi rozwinęli 
kolosalną robotę i doprowadzili Pa­
lestynę do zupełnego rozkwitu. Co 
prawda, to część 2ydów polskich 
także wprowadziła do Palestyny 
spekulacje 1 paskarslwo.

W tej samej sprawie przytacza 
hebrajski „Hajom*  następujące słowa: 

Palestyński dziennik hebrajski 
Haarec*  pozwolił sobie podać ol- 

brzymiemi literami dobrą wieść ży­
dom polskim, że rząd polski po­
zwolił na debit tej gazety w Pol 
sce. Rzekłbym, że po porozumieniu 
polsko-żydowskiem debit „Haarecu*  
w Polsce sprzeciwia się żydowskim 
interesom narodowym, bo wszakże 
antysemicka prasa polska może po 
siłkować się aitykulami ,Haarecu“, 
wymierzonymi przeciw żydom w 
Polsce.

Jednocześnie hebrajski „Hajom*  
podaję dwie wiadomości:

Z powodu ostatnich ograniczeń 
ustała prawie zupełnie emigracja 
bogatych żydów z Polski do Pale 
atyny. Do Warszawy przybyła de­
legacja palestyńska, która będzie 
agitowała na rzecz zbierania w Pol­
sce funduszów na cele palestyńskie

Jakżeż więc to będzie: żydzi pol­
scy będą dawali pieniądze na Pale­
stynę, a sami nie będą do niej emi­
growali ?

Polityka a bieda.
Ghetto żydowskie w Wilnie, to 

gniazdo prądów litwackicb i ciągłych 
jątrzeń przeciw polskiej państwowo 
ści, w ostatnim czasie przycichło, bo 
—jak stwierdza korespondent wileń­
ski .Gazety Warszawskiej*  —

ogólna bleda, która wszystkich w 
równym stopniu przycisnęła, wy­
warła swój wpływ na stanowisko 
żydów tutejszych względem pań­
stwa. Zubożenie wytrąciło ich z te­
go uprzywilejowanego położenia, 
dzięki któremu mogli po za nawia­
sem życia państwowego uprawiać 
swoje interesy, traktując polskie 
społeczeństwo jak społeczeństwo 
pariasów, zależnych od nich finan­
sowo. Zmianę tę widać w tonie i 
w treści artykułów miejscowej pra­
sy żydowskiej. Pełno w nich, czę 
sto zupełnie rzeczowych, rozważań 
na temat ogólnych spraw państwo­
wych. Chociaż publicyści żydowscy 
nie umieją się wyzbyć naiwnego 
zacietrzewienia, w jednym z osta­
tnich naprzykład numeiow „Cajta*  
dr. Wygodzki dowodził, ze minister 
skarbu tylko po to podatkami kraj 
rujnuje, aby żydów zniszczyć i z 
Polski wypędzić, to jednak piszą 
om znacznie spokojniej, nie afiszu­
jąc się już, jak to było do nieda­
wna z nienawiścią przedstawicieli 
odrębnego, wrogiego Polsce mo­
carstwa.

Każdy kij ma dwa końce. Tak i 
bieda, która ma wpływ uspokajający 
na polityków żydowskich, gdziein­
dziej zajątrza sytuację polityczną, wy­
wołując niezadowolenie społeczne i 
siejąc ferment wywrotowy.

Echa zamachu na konsula 
poiSKiego w Berlinie.

ESSEN, 17-9. (Pat.) 23-letni han­
dlowiec Berger który w dniu 19 czerw­
ca dokonał w konsulacie polskim za­
machu na konsula Lechowskiego ra­
niąc go z rewolweru, skazany został 
na trzy lata więzienia.

Polska a Rada Ligi Narodów.
Mossul punktem ciężkości.

GENEWA, 17 9. (Tel. wi.) W dniu 
dzisiejszym rozeszła się w kuluarach Li­
gi Narodów wiadomość, źe jeszcze w 
czasie obecnego posiedzenia odoędą*s1ę  
wybory nowych członków Rady Lig: Na­
rodów.

Jak wiadomo, Polska ma nadzieję, że 
obecnie uda jej się zdobyć miejsce w 
Radzie Ligi Narodów. Dzisiaj jednak 
puszczona została w obieg pogłoska, ja­
koby pomyślny rezultat zabiegów Polski 
wydawał się w tej chwili mało prawdo­
podobny. Przyczyną tego jest mianowi­
cie konsternacja, jaką w dalszym ciągu 
powoduje sprawa Mossulu. Wobec te­
go bowiem, że Turcja kategorycznie o- 
świadcza, iż nie przyjęłaby decyzji dla

Reforma rolna w Senacie.
WARSZAWA. 17.9. (lei. wl.) Obra­

dy Senatu w dn u wczorajszym dotyczy­
ły rcfnrmy rolnej. Na wstępie przema­
wiał sen. Buzek, z którego przemówienia 
należy podkreślić fakt, źe P.S.L domaga 
się kategorycznie przyjęcia całej ustawy 
bez zmian. Jeśliby zmiany nastąpiły, to 
ustawa mogłaby w Sejmie zawisnąć w 
powietrzu wskutek techniki głosowania, 
jak wiadomo bowiem do uchwalenia po­
prawek potrzeba 11|2J głosów. W tym 
wypadku nie moźnaoy nadal obradować, 
a tizebaby zasięgnąć opinji kraju co do 
lego kardynalnego zagadnieuia, jakiem 
jest reforma rolna.

Wynikłaby konieczność rozpisania 
nowych wyborów, któreby wykazały zra- 
dykalizowanie poglądów na tę sprawę i 
role Senatu. Groźbą żądania rozwlązaaia 
Sejmu Senat chce oddziałać odpowied­

Iris!*  eM nrtmoi i Pulsu.
WARSZAWA, 17.0. (Tel. wł.) Wczo­

raj w południe w cerkwi prawosławnej 
na Pradze odbyło się uroczyste ogłosze­
nie „tomosu" o autokefalii kościoła ora- 
woslawnego w Polsce Uroczystość ta 
miała charakter niezwykle wspaniały. Na­
bożeństwo celebrował metropolita Djoni- 
zy. Rząd reprezentował minister wyznań 
religijnych, p. Stan. Grabski.

Metropolita Joachim odczytał powi­
tanie imieniem patriarchy Konstantyno­
pola. Następnie metropolita Germanos

0 wjteiawiofliE monouolu wiciami
WARSZAWA, 17 9. (A.W.) Na 

wczorajszem posiedzeniu Rady Mini­
strów między innemi zapadła uchwa­
ła o wydzierżawieniu monopolu za­
pałczanego spółce amerykańskiej 
„The lnternational Match Corpora­
tion*.  Projekt przewiduje zobowiąza­
nie przedtem spółki do udzielenia 
rządowi polskiemu w chwili podpisa­
nia umowy pożyczki w wysokości 6 
miljonów dolarów, drugie zaś 6 mil- 

Sukcesy Francuzów w Marokku.
Ryfowie cofają się.

Skandal w Kasie Oszczędności w Oliwie.

LONDYN, 17.9. (Pat) „.Times*  do­
nosi z Tangeru; W okolicy Ragota w 
pobliżu granicy strefy taagerskiej toczy 
się walka. Dżebaia koncentruje swoje 
siły celem ponowienia ataku na pozycje 
hiszpańskie. Trzech synów b. zastępcy 
sułtana w Tangerze znikło. Przypusz­

GDAŃSK, 17-9 (A. W.) Sprawa 
skandalu w oliwskiej Kasie Oszczę­
dności zatacza coraz szersze kręgi) 
Komunista Raube, który otrzymał 
stamtąd b ezpośrednio ,-ogromne kre. 
dyty, jest głównym winowajcą w te- 
sprawie. Pozanim najwięcej zawinił 
burmistrz Oliwy Hreuzbtirg, wybranyna 
to stanowisko przy pomocy nacjona­
listów. Miasto Gdańsk oraz Sopoty 
pragną wziąć w opiekę Oliwę, aby 
zapobiec skutkom krachu Kasy O- 
•zczędności. W następstwie albo 
Gdańsk albo Sopoty przyłączyłyby

Turcji nieprzychylnej, Liga Narodów znaj- 
duie w bardzo kłopotllwem położe­
niu.

W tej sytuacji delegat belgijski Hz- 
mans, który jest jednym z referentów 
sprawy Mossulu, zapropono wat specjalne 
pośrednictwo między delegacją angiel­
ską a przedstawicielami Turcji. Wzamian 
jednak żąda Hymaas, ażeby Belgja za­
trzymała mandat swój w Radzie Ligi Na­
rodów. Gdyby temu żądaniu stało się 
zadość — szanse Polski zmniejszyłyby 
się znacznie.

Oczywiście wiadomość ta jest tylko 
pogłoską i trudno narazie ocen ć, czy są 
jakiekolwiek widoki jej urzeczywistnie­
nia.

nio ua stronnictwa, które dpinagają się 
zmiany ustawy.

Następnie sen. Czerkaski z klubu 
ukraińskiego wystąpił przeciw ustawie, 
powodząc, źe celem jej jest osiedlanie 
robotników I żotuierzy polskich w cel acli 
kulomzacyjnych i polo.iizacyjnych.

Senator Posner z P.P.S. stanął w o. 
bronie projektu sejmowego. Sen. Smól . 
skl imieniem chadecji wygłosi! obszern, 
przemówienie, w którem stwierdził, żo 
ustawa w brzmieniu sejtnowem Jes» 
sprzeczna z konstytucją i niezgodna 
zasadami praworządności. D.atego zm a 
na ustawy w redakcji sejmowej je$t 
nieczna.

Po przemówieaiu senatora Wysłou­
cha, imieniem klubu pracy, przystąpiono 
do dyskusji szczegółowej.

odczytał w języku starogrecklm sam akt 
zaprowadzenia autokefalji. Gdy odczy­
tano tłumaczenie „tomosu*  w języku pol­
skim, rosyjskim i ukraińskim muzyka za­
grała hymn państwowy. Następnie od­
prawiono modły za pomyślność cerkwi. 
Prezydenta, państwa i narodu polskiego, 
wreszcie rządu. Po uroczystości metro­
polita Djonlzy przyjmował dostojników 
śniadaniem. Wieczorem premjer Grab­
ski wydał na ich cześć obiad.

I jonów spółka zobowiązuje się włożyć 
w zakłady monopolowe produkcji za­
pałek.

Dzierżawa monopolu ma trwać 
20 lat, po upływie tego terminu spół 
ka amerykańska odda|e rządowi pol­
skiemu całe przedsiębiorstwo wraz z 
poczynionymi wkładami bez odszko­
dowań. Rząd polski ma czerpać z 
monopolu zapałczanego dochody nie 
mniejsze niż dotychczas. ‘

czają, lż przyłączyli się oni do Abd-el-Kri­
ma. Na odemku frontowym fed Haoril 
wojska francuskie wzmacniają zdobyte 
pozycje. W okolicy Bibaue Francuzi 
zaatakowali Rytów, których zmusili do 
ucieczki. Pościg trwa w dalszym ciągu.

Oliwę do swego, etanu posiadania. 
Senat gdański zainteresował się spra­
wą bankructwa Kasy oliwskiej, po­
nieważ nacjonaliści zarzucili mu, że 
to właśnie senat zawinił w sprawie 
Raubego. Nacjonaliści chcieli w ten 
sposób zrzucić odpowiedzialność w 
tej sprawie na nowy senat, ale wpa- 
dli we własne sidła, bo okazuje się, 
że to dawny senat od kilku miesięcy 
wiedział o nadużyciach w Oliwie, a 
pomimo to me poczynił odpowie­
dnich kroków, aby zapobiec ban­
kructwu.

Niemieckie uroczystości 
w Westfalji.

BERLIN, 17.9. (Pat). Dziś w 
Bochum w Westfalji odbyły się uro­
czystości z okazji ewakuacji West­
falji przez Francuzów. W uroczysto 
śclach tych wzięło udział kilkadzie­
siąt tysięcy osób przybyłych z całe 
okolicy, a także prezydent Hindeti- 
burg, przybyły w tym celu z Berlina.

Sowiecka tolerancja.
BRUKSELA, 17-9. (Pat) Na po­

siedzeniu popoiudniowem komisja 
międzynarodowa górników omawiała 
kwestję wysiania delegacji do Rosji. 
Przed kilkoma miesiącami związki 
zawodowe górników rosyjskich do­
magały się przyjęcia ich do między­
narodówki górkików. Komisja wów­
czas postanowiła wysłać delegację 
do Rosji. Rząd sowiecki jednak wzbra­
niał się udzielić trzem delegatom wi­
zy wjazdu. Na dzisiejszem posiedze­
niu komisja postanowiła zakomuniko­
wać rządowi sowieckiemu iż, do Ro­
sji może wyjechać albo cała delega­
cja lub żadna.

Echa śląskie.
Minister Sikorski n e przybędzie 

do Katowic
KATO WICE, 17-9. (telef,) Jak się 

dowiadujemy, minister wojny geu S- 
korski nio przybędzie do Katowic ua 
uroczystość odsłonięcia pomnika Ko­
ściuszki, która ma się odbyć w nie­
dzielę dn. 20 b. m. Aktu odsłonięcia 
dokoua w zastępstwie p. ministra wo­
jewoda Bilski. Cała uroczTstość za­
powiada się imponująco. W niedzielę 
zjeazie się do Katowic prawie cały 
polsko czujący Śląsk.

Powrót dywizji śląskiej z manewrów
KATOWICE, 17-9. (telef.) Dzia 

powróciła z manewrów śląska dywizja. 
Oddziały wkroczyły do miasta przy 
dźwięku orkiestr. Wygląd żołnierzy 
doskonały. Ludność oklaskiwała dziar­
skich żołnierzyków.

Sytuacja w przemyśle znowu aię 
pogorszyła.

KATOWICE, 17-9. (telef.) Sytu­
acja w przemyśle od paru dal znów 
się pogorszyła z powodu katastrofal­
nego braku gotówki. Zarządy hut i 
kopalń jeszcze nie wypłaciły zarob-

Kongres przeciwalkoholowy.
KATOWICE, 17-9. (telef.) Przy­

gotowania do kongresu przeciwalko­
holowego mającego się odbyć w Ka- 
towicach w dniach 25 i 26 b. m są 
w pełnym toku. Program kougresu 
jest bardzo bogaty, między innymi 
obejmuje otwarcie wystawy przeciw­
alkoholowej, specjalne wykłady i t.d.

Giełda warszawska.
Warszawa, 17 września. 
WALUTY.

(Notowania w złotych) 

Nowy Jork — 5.87 
Dolar — 5.95 
Londyn — 28 55
Praga — 1745
Paryż — 27.76
Wiedeń — 82 75
Włochy — 21 45
Belgja — 25 75 
Szwajcaria — 113.55 
Holandja — 236 80

Giełda, zbożowa.
. POZNAN, I7.lX (Patj Zyto 17,50— 
18,50 Pszenica 23,10—24.10 Jęczmiei: 
browarowy wyborowy 22,00 -23 00 Ję­
czmień zwykły 1900—21,00 Owies 17,75 
— 18 75 Ospa pszenna i żytnia 11,eO — 
1 2,20 Mąka żytnia 70 proc 24 00 -2700 
Mąka żytnia 65 proc. 24 00 — 28,00 
Mąka pszenna 65 proc 38,00-4100 
ciemniaki jadalne 3,25 Ziemlasi fabrycz­
ne 2 40—2.60 Usposobienie ospale.
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Należy zmniejszyć budżet. Ni - 
tylko budżet państwa, lecz także i 
związków samorządowych i róż­
nych Kas Chorych. Co jednak o- 
znacza nadmierny budżet? Jest on 
wyrazem przyzwyczaienia do ży­
cia nad stan, do nieliczenia się z 
groszem. Gdy np. słyszy się taki 
argument, usprawiedliwiający wy­
sokość budżetu, że Polska jest mo­
carstwem, że państwo powinno być 
utrzymane na odpowiedniej stopie, 
to przypomina się dobrze nam zna­
na zasada: „zastaw się, a postaw 
się“. Nieraz można słyszeć rozu 
mowania, że Francja lub Angija 
wydaje na ten lub inny cel tyle a 
tyle, a Polska daleko mniej (choć 
są iuż pozycje w budżecie, na któ 
re Polska wydaje więcej, niż tam 
te kraje). Ale przecież , Polska, 
ma-ąc coprawda mieszkańców o 
jedną czwartą mniej niż Francja, 
niema podobnei siły produkcyinej, 
podobnego nagromadzenia kapita­
łu. W Polsce jest 28 milionów 
konsumentów, i to przeważnie li­
chych konsumentów, a producen- 
’ów również w części lichych, da­
leko mniej! Powinniśmy się stać 
naprawdę mocarstwem, ale droga 
do tego wiedzie nie przez powiek 
szenie wydatków7, lecz powiększe­
nie dochodów, i to przedewszyst­
kiem dochodów prywatno - gospo 
darczych, bo one jedynie są trwa­
łą podstawą państwowego budżetu.

Zjawiła się u nas wiara we 
wszechwładzęiwszechmoc państwa. 
Na jego barki zwala się szereg 
zadań, któremu ono nie jest wsta­
nie podołać. Nie zdajemy sobie 
sprawy, że jesteśmy państwem na 
dorobku, a wszystko od razu chce 
111 > wykonać. Brakuie na coś pie 
niędzy — a WjęC nałożyć no­
wy podatek. Mało jest mieszkań 
— a więc nałożyć nowy podatek. 
Mało jest mieszkań — a więc bu­
dujmy domy z funduszów zebra­
nych w drodze podatków'.

Ludzie nie niają zajęcia _nie. 
ciul państwo płaci im Zasiłki, al­
bo zabuduj ,c^ swoich biu­
rach. Nie clrcc s,ę " leni Pam'?- 
uć ie nadnrerne podatki wyw0- 
,uią diożyznę kredytu, zastój, bez 
i obocie. Ale brak |est kredytu — 
niechaj państwo sfabryku;e jakiś 
nowy papier, któiv te potrzeby za­
spokoi. W imię tej doktryny, u- 
trzymu.e się w rękach- państwa 
przedsiębiorstwa, które się nie o- 
płacają, popiera się różne koope- 
taiywy w rodzaju tei, która ,ozbie 
ra soból na Saskim Placu — al' 
bowiem me ufa się prywatnej mi- 
ciatywie, a nawet czasami patizy 
się na mą z niechęcią.

potrzeba nam Kapitału. Tego 
kapitału n e dostaniemy od obcych, 
musimy go sann stworzyć. Dopó­
ki ou pożyczek będzie się płaciło 
dziesiątki piocenlu rocznie, dopó­
ty niema mowy o normalnem ży­
ciu gospuaaiczem. leżeli tak jest, 
to polityka państwa musi sprzyjać 
nagromadzaniu się kapitału: ufa- i 
iwiac, a me utrudniać zarobkowa­
nie, /.aoezpieczyć pewność posia­
dania oszczędności, nie straszyć 
podatkami, ktoie je mogą zgnębić. 
Trzeba iozbudzić zautame do in­
stytucji publicznych, zabezpieczyć 
pływalną własność, szanować usta­
wy j prawa uaoyte. Innego spo­
sobu urządzenia społeczeństwa nie­
ma — chyba tylko system bolsze-

I wieki. Ten system jest przynaj­
mniej konsekwentny — ale absur­
dem jest uprawianie socjałistyczn ej 

i niechęci do kapitału w społeczeń- 
‘ stwie, które niema jeszcze potrze­
bnego kapitału.

W związku z tem pozostaje 
świadoma lub półświadoma niechęć 
do pracy. Polska ze względu na 
swoje zniszczenie i ubóstwo, po­
winna pracować więcej, niż inne 
kraje pracuią. W żadnym razie 
nie może pracować mniej, niż inni, 
bo stanie przed mą widmo nędzy 
i niewoli gospodarczej. U nas lu 
dzie chcą pracować. Ale są stron­
nictwa — nietylko jedno stronnic­
two socjalistyczne, — które zawo­
dowo trudnią się szerzeniem nie­
chęci do pracy. Jest w chwili o- 
becnej minister, który z wytrwało- s 
ścią przeszkadza przedłużeniu cza-|

Polski kościół prawosławny.
H storia ui rj olll knowstlei i ie! Bezprawnego poadanla Moskwie.

Przybyli do Warszawy przedsta­
wiciele poszczególnych kościołów pra 
wosławnych zagranicznych, celem do­
ręczenia aktu, mocą którego patriar­
cha konstantynopolitański uznaje au- 
tokefalję kościoła prawosławnego. 
Warto przy tej sposobności uprzy 
torenić sobie wagę tego wydarzenia.

Do początku wieku XV kościół 
prawosławny w wielkiem księstwie 
Moskiewskiem bvł *»leżny  od patriar­
chy konstantynopolitańskiego, przy­
czem metropolita kijowski stał na 
czele duchowieństwa na ziemiach rus­
kich Wkrótce jednak duchowieństwo 
moskiewskie stworzyło oddzielny pa­
triarchat Duchowieństwo podległe me­
tropolicie kijowskiemu, choć zależne 
od Konstantynopola, zaczęło wkrótce 
grawitować ku Moskwie i wyżsi jego 
dygnitarze zwracali się niejednokrot 
nie do cara z prośbą o przyjęcie ich 
pod swoją opiekę.

W czasie wojen kozackich Chmiel­
nicki walczył pod hasłem obrony pra­
wosławia od rzekomego prześladowa 
nia przez Polaków pomimo licznych 
protestów metropolity kijowskiego, 
który obawiał się odłączenia od Pol­
ski i sprzeciwił się kate 
gorycznie przyłączeniu metropolji ki­
jowskiej do patriarchatu moskiew­
skiego.

Z chwilą, gdy Ukraina w r. 1667 
przeszła pod panowanie moskiewskie, 
metropolita kijowski, nie wiedząc, po 
czyjej stronie będzie ostateczne zwy- 
cięstwo, ociągał się ze złożeniem przy- 
s,ęgi patrjarsze moskiewskiemu. Re­
zerwa jego spowodowana była prze- 
°ewszystkiem tem, że się czuł ura­
żonym, it Chmielnicki nie zasięgał 
jego zdania i rady w sprawie przejś­
cia Ukrainy do cara. Nie należy za­
pominać, ze większa część jego me- 
tr°polji pozostała po stronie Polski

W r. 1654 wysłał metropolita Kos- 
do Jana Kazimierza dwóch mni­

chów, prosząc króla i Sejm o pomoc 
^rZ\l Nic tez dziwnego, że
w Moskwie mocno byli niezadowole­
ni z takiego zachowania się metropo­
lity kijowskiego, i chciano z całą spra­
wą w jakiś sposób skończyć. Począt­
kowo projektowano Kossowa usunąć 
z Kijowa, gdy jednak napotkało to 
na pewne trudności, postanowiono 
uciec się do innych środków. Wkrót­
ce Kossow otrzymał manifest, w któ­
rym go car obdarzył różnemi dona­

0 wojowniczym szczepie Druzów, 
który rozpoczął walkę z Francuzami.

Niedawno zaczęto pisać o waizacn 
Francuzów z D r u z a m i, toczonych w
byrji.

Któż są Druzowie?
bą om jednym z najciekawszych i 

najdawniejszych narodów. Podobuiejak 1

su pracy nawet za zgodą przed­
siębiorców' i robotników, który w 
ograniczeniach pracy chce iść da 
lej, niż idzie ustawa. Powiedzia­
no niezbyt dawno, że Polska prze­
prowadziła swoją sanację „szła 
chetmej, niż Niemcy, bo nie tknę­
ła w niczem ustawodawstwa spo­
łecznego. Czy to była szlachetność, 
czy też brak zrozumienia życio­
wych konieczności. Mamy w Pol­
sce ustawodawstwo społeczne, po­
zornie najkorzystniejsze dla robo­
tnika na świecie, ale mamy zastój, 
.urlopy" robotnicze, przedłużają się 
do kilkunastu, a czasem do kilku­
dziesięciu tygodni na rok, a prze­
mysł w niektórych działach ratuje 
się przez głodowe zarobki, co rów­
nież jest szkodliwe.

Prof. Roman Rybarski.

cjami, dalej jednak manifest dotykał 
ważniejszego momentu, pisząc: ,Me­
tropolici kijowscy i inni duchowni 
Małorosji mają być błogosławień 
stwem świętego patrjarchatu moskiew­
skiego, a do praw duchownych świę­
ty patrjarcha mieszać się nie będzie*.

Możliwość zerwania z patrjarchą 
carogrodzkim zaniepokoiła nad 
wyraz całe duchowieństwo kijowskie, 
jak również i ludność miejscową. Po­
stanowiono więc wysłać posłów do 
Moskwy, prosząc o pozostawienie 
metropolji kijowskiej w dalszym cią­
gu w zależności od patrjarchatu kon­
stantynopolitańskiego, — „żeby one, 
duchowieństwo, nie było oddalone od 
posłuszeństwa najświętszemu patrjar- 
cze carogrodzkiemu, któremu podle­
ga ono według praw bożych i według 
prawideł św. ojców.. “

Wówczas car uznał wszystkie do­
tychczasowe przywileje, praw umie­
jętności, ale o zależności od Carogro- 
du nie było mowy, ani też innej 
wzmianki o stosunkach kościelnych 
między Moskwą a Kijowem

Było to więt poniekąd potwier­
dzeniem zajętego stanowiska w pierw­
szym manifeście. Odtąd kijowska me- 
tropolja li tylko z woli cara Alekseja 
Michajłowicza uważała się de facto 
za zjednoczoną z patrjarchą moskiew­
skim, chociaż de jurę pozostawała w 
dalszym ciągu pod władzą patrjarchy 
carogrodzkiego, według praw cer­
kiewnych, bowiem jeden patrjarcha 
me może przywłaszczać sobie metro­
polji należącej do innego patrjarchy.

W kwietniu 1657 r. zmarł metro­
polita Kossow, a Kijów już więcej do 
Polski nie powrócił, i o dawnej za­
leżności metropolji kijowskiej od Ca- 
rogrodu więcej nie wspominano.

Obecnie wznowiona zostaje tra­
dycja niezależności metropolji kijow­
skiej wobec Moskwy. W ten sposób 
historja wiekowej rywalizacji pomię­
dzy Kijowem a Moskwą znajduje 
swój epilog, czy tez wstępuje w no­
wy okres przez wytworzenie w Pol­
sce oddzielne] hierarchii, zależnej wy­
łącznie od Konstantynopola, przyczem 
prawosławny kościół polski staje się 
spadkobiercą metropolji kijowskiej. 
Nie powinno ujść nasze) uwalze po­
lityczne znaczenie tego ważnego zwro­
tu w historji prawosławia w Polsce.

Jan Sołtan. 

A.bańczycy sąoni szczepem górali i dla­
tego nikłej liczebnie ludności potrafili za­
wsze utrzymać niezależność. Liczoa ich, 
dokładnie nieznana, nie przekracza w 
Każdym razie stu tysięcy, z czego 50 — I 
60 tysięcy mieszkają w południowej czę- |

ści francuśkiej Syrji, a reszta w górach 
południowej Palestyny i Zajordanjl, bę­
dących obecnie we władania aogieł- 
sklem.

Są Druzowie słynnymi strzelcami. 
Ich moda jest niezwykła, tak jak i. ich 
obyczaje. Palenie i picie alkoholu iest 
najcięższym grzechem i iest surowo karane. 
Równie surowo karana jest zdrada taje­
mnic religijnych. To też ich rellgja i na­
bożeństwa są Drawie niezbadane.

Wiadomo jest dziś, źe Mahometana­
mi są oni tylko formalnie, na paoierze. 
Właściwie są poganami I pozostań, zdaje 
się, wierni swym dawnym bogom, orzej- 
mując jednakże do swego nabożeństwa 
pierwiastki właściwe Innym religiom, 
jak mozaizmowi, gnostycyzmowi, chrze- 
ścjaństwu, islamowi, a nawet budalzmo- 
wi i nauce Konfucjusza.

Taiemnicą jest też otoczone dotych­
czas pochodzenie Druzów. W Palesty­
nie są oni uważani za potomków Fili­
stynów. Inni uważają ich za potomków 
osiadłych i asymilo wanych rycerzy krzy­
żowych. Zapewne są oni, podobni jak 
ich sąsledzi Nazarejczycy oozostałością 
starosemickich autochtonów Syrii. Typ 
ich nie jest zbliżony do Bzduioów.

Były rząd turecki rządził nimi fak­
tycznie tylko z nazwy, a niejednokrotni*  
miał wiele kłopotów. Podobna sytuacja 
jest dzisiai, za rządów francuskich. Suł­
tan Druzów, Atrasz, był w swoim czasie 
przez Francuzów skazany in contuma- 
ciunt ua śmierć, lecz w r. 1923 został 
ułaskawiony.

Ooecny zatarg Druzów z Francuza­
mi jeat następstwem uwięzienia kilku ich 
działaczy narodowych, a ortybrał tak 
ostre formy bo jest wynikiem ich wojen­
nego usposobienia i charakteru.

Zaczęło się od wycięcia przez Dru­
zów oddziału francuskiego. Wysiana na­
stępnie ekspedycja karna również zosta­
ła zmasakrowana. Do początku sierpnia 
Francuzi utracili 1 000ludzi w zabitych i ran­
nych, trzy baterje armat, dwa aeroplany, 
250 tysięcy ładunków, nie licząc w temi 
dwóch oficerów wrzuconych do studni 
jednego obitego rózgami.

Obecnie ,na froncie*  nieco się po­
prawno i szczęśliwie zlikwidowano atak 
Druzów na Damaszek. Trudno jednak 
przewidzieć, czem się to wszystko skoń­
czy. Wogóle sytuacja w Syrji nigdy 
nie była dobra: zachodzą większe 
trudności niż się spodziewano.

W dodatku zachodzą komplikacje 
polityczne . za któremi .czuć Anglją*:  
lhiauowicie agitują tu dwaj jej pupilKO- 
wie, suitan i raiisj^rdanjt Abdallah i król 
Iraku Faysai, Który ponadto pretenduje 
do tronu syryjskiego. Zresztą cała Syrja 
minowana jesi zręczną propagandą ture­
cką z Angory i oolszewiCKą z Moskwy.

A C.

Cziczerin chory.

Wedle nadeazłycb z Moskwy wia­
domości,, stan zdrowia komisarza lu­
dowego Cziczerina jest tego rodzaju, 
iż lekarze zabronili mu wyjazdu za 
granicę Wobec tego należy aię li­
czyć z możliwością odroczenia jego 
przyjazdu. Fodoboo przyjazd jego 
musi być odroczony do początku pa­
ździernika.

Od czwartku 17 do pon;edzi»)\u
~l września

Potężne arcydzieło reźyserj
o Guszzoniego twórcy .Messalmy'
< > .Qnn V.dis-

* TFHO9II PT”
n r99 BlttlttlUiJUl

u (KRÓL ŹtBKAKOW,
o Wspaniały dziejowy film w 10 akt

2 W roli głównej:
Urocza Włoszka Helena Sangro.

Czy konieczny jest ten zamorski 
ananas, czy ten zagraniczny likier? 
Czymusisz mieć buty amerykańskie?, 
ubranie angielskie, bieliznę wiedeń­
ską Zastanów się, czy musisz?
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UWAGI.
Do naśladowania.
Dopiero obecnie przejrzano w Pol­

sce grozę z powodu sprowadzania to­
warów z obcych państw i dopiero obe­
cnie. maiac nóż na gardle, społeczeństwo 
zaczyna przebąkiwać, że kupowanie ob­
cych produktów jest zdrożnością.

W innych państwach i społeczeń­
stwach natomiast wszędzie i na każdym 
kroku jest przestrzegana zasada zadowo­
lenia się produktami rodzimymi.

Zasady tei przestrzega się w Rosji 
sowieckiej która z zagranicy sprowadza 
tyle, ile jej koniecznie potrzeba. Ciekawe 
na ten temat jest opowiadanie uczestnika 
polsko-sowieckiej konferencji w sprawie 
zajść na granicy, jaka odbyła się przed 
kilku tygodniami w jampolu. Uczestnik 
ten piszę w .Kurierze Polskim*  o bol­
szewikach-

Pragnąc umilić naszej delegacji i po­
byt n siebie, urządzali kilkakrotnie 
przyjęcia. Charakterystyczną rzeczą je 4 
to, że Rosjanie, urządzając przyjęcia 
a siebie, uważali sobie za punkt ho­
noru nie podawać na stół nic takiego, 
coby nie pochodziło z Rosji. Wszy­
stko, poczynając od zakąsek, a koń­
cząc na winach, było wyrobu krajo­
wego. i delegacja rosyjska wobec u- 
czestników naszej delegacji akcento­
wała silnie Ba każdym kroku tę zasadę.

Czy u nas dzieje się tak samo?

MIGAWKI.
Mojżesz i Wilson.
Dzienniki nowojorskie opowiadają 

następującą anegdotkę:
Gdy Wilson stanął u wrót niebie­

skich, to spotkał tam Mojżesza i wywią­
zała się pomiędzy nimi następująca roz­
mowa:

— Zdaje się, że mam przyjemność 
rozmawiać z panem Wilsonem?—spytał 
Mojżesz.

— Tak jestl — odparł były prezy­
dent Stanów Zjednoczonych.

— O, jakże mi żal pana! — zawołał 
na to patrjarcha żydowski.

— A to z jakiego powodu?—spytał 
źdzlwiony Wilson.

— Czy nie jest pan Woodrowem 
Wilsonem, prezydentem Stanów Zjedno­
czonych?

— No, tak!
— i autorem tych słynnych czter­

nastu punktów, które przyczyniły się do 
skończenia wielkiej wojny na ziemi?

— Tak, ja jestem rzeczywiście au­
torem.

— jakże okropuie — westchnął na
to Mojżesz—żal ml pana, gdy pomyślę, 
co luozie zrobili z tych pańskich czter­
nastu punktów! •

— W takim razie—odparł Wilson— 
niechże pan zejdzie na ziemię i zoba­
czy, co ludzie uczynili z pańskich dzie­
sięciorga przykazań.

Kronika
KALENDARZYK.

Dziś Józefa z Kopertynu. 
lutro Januarego.
Wsch. słońca 5.38
Zach. . 610

Zaniedbanie wsi
na polu szkolnictwa.

Uchwalone przez pierwszy Sejm u- 
stawodawczy szkolnictwo powszechne 
ma być wkrótce gruntownie przez Min. 
oświaty zreformowane.

Stwierdzono w dotychczasowym sy­
stemie liczne braki, przedewszystkiem 
niedostateczny rozwój ilościowy, a co 
za tem idzie — małą stosunkowo ilość 
objętych oświatą powszechną dzieci.

Ectwierdza to statystyka, sporządzo­
na świeżo za r. 1923|24 Przeprowadzo­
ne spisy wykazały plastyczaie, ja*  nie­
równomiernie korzystają poszczególne 
klasy ludności z dobiodzieistw oświa­
ty. Dotyczy to szczególnie wsi.

W roku 1923j24 dzieci rolników by­
ło w szkołach powszechnych zaledwie 
18,3 proc. Zajmują one tylko 28.1 proc, 
miejsc, które winnyby im przypaść zgo­
dnie ze spuem ludności według zawodow.

Obecoie jest dzieci rolników w szko­
łach powszechnycn 3j,4»6, co właśnie 
stanowi 18 proc, ogółu. Gdyby liczba 
dzieci odpowiadała ściśle proporcji za­
wodów w Polsce, winnaby wynosić prze­
szło 150,000. lak więc w jednym tylko 
zawodzie rolniczym 110,000 dzieci, nie 
korzysta z dobrodziejstwa oświaty.

Państwowy podatek czy wojewódzki?
Ministęrjum skarbu ogłosiło, że 

urzędy skarbowe mają pobierać tytu­
łem procentu zwłoki od wszelkich 
podatków państwowych do 25 b. m. 
1 proc. Tymczasem sosnowiecki u- 
rząd skarbowy, mając do czynienia 
np. z podatkiem wojewódzkim od wy­
szynku i drobnej sprzedaży trunków, 
pobiera 4 proc, miesięcznie, tłuma­
cząc, że me sama nązwa wskazuje, 
iż to jest podatek wojewódzki. Od­
nośny urzędnik tłumaczy się, iż w tej 
sprawie nie będzie zapytywał wyższej 
instancji, czy podatek wojewódzki 
iest państwowym podatkiem — i da­
lej bierze 4 proc, za zwłokę, co w 
wielu wypadkach stanowi poważną 
różnicę dla kupca.

Jest to interpretacja niesłuszna, 
i sosnowiecki urząd skarbowy winien 
wiedzieć, że województwo jest w ca­
łości organem państwowym w prze­
ciwieństwie np. do magistratu, który 
częściowo wykonuje takie funkcje 
administracyjno-państwowe. A prze­
to i podatek wojewódzki musi być 
podatkiem państwowym, do którego 
stosuje się okólnik Ministęrjum skar­
bu o 1 proc, od zwłoki po 25 b. m.

Podwyższenie kompetencji 
bądów pokoju.

Z dniem 7 października r. b. będą 
podlegać kompetencji Sądów pokoju 
następujące sprawy: o przywrócenie 
lub zakłócenie posiadania nierucho­
mości oraz korzystania ze służebno­
ści, o ile do dnia wytoczenia po­
wództwa nie upłynął jeden rok, spra­
wy działowe, sprawy żądania zabez- 
pieczeaia dowodów, sprawy sądowni­
ctwa niespornego, przekazane na mo­
cy szczególnych postanowień Sa.dom 
pokoju, sprawy o nadanie dokumen­
tom klauzuli wykonawczej oraz spra­
wy, których wartość nie przenosi 
4000 zł. Natomiast rozpoznaniu Są- 
dOw pokoju nie ulegają powództwa, 
z których jedną stroną są instytucje 
skaroowe, sprawy o przywileje na 
wynalazki, prawo do firmy, znaki to­
warowe oraz wszelkiego rodzaju wzo­
ry i modele fabryczne, prawa autor­
skie i t. p. powództwa, memające 
charakteru majątkowego, sprawy o 
prawo rzeczowe do nieruchomości za

M oslińia noislla iii Zagłębiu.
(g) Onegdaj odbyło się w gmachu 

starostwa drugie z rzędu zebranie 
komitetu obchodu .Dnia policjanta 
polskiego*  w Zagłębiu, celem ustale­
nia ostatecznego programu powyż­
szej uroczystości.

Na wstępie p. dyr, Rażniewski 
zaznajomił zebranych z uchwałami 
powziętemi na pierwszem posiedzenia 
i odczytał opracowany program ob­
chodu, poczem na przewód'iczego 
zaproszono p. dyr. Raźniewskiego, na 
zastępcę p. A. Michaela, na sekreta­
rza p. Badowskiego.

W zasadzie został pierwotnie o- 
pracowany program obchodu, który 
tylko należycie omówiono i szczegó­
łowo uzupełniono. A więc: w sobotę, 
dn. 26 b. m. wieczoąpm w Sosnowcu, 
Będzinie i Dąbrowie odbędzie się 
capstrzyk orkiestry policyjnej.

W niedzielę, dn. 27 września od­
będzie się na płaca przy ul. Zygmun­
ta w Sosnowcu, msza św. połowa, w 
razie niepogody, w kościele parafial­
nym. Po nabożeństwie defilada by­
łych członków straży obywatelskiej 
oraz policji pieszej i koanej na ulicy 
3 Maja, obok płyty Nieznanego Żoł­
nierza.

Około godz. 12 w pół. odbędzie

się w kinie „ U działo we m*  bezpłatna 
akademja, gdzie wygłoszone zostaną 
trzy referaty. Nazwisk*  referentów po­
damy po ostatecznem ich ustaleniu.

Po akademji odbędzie się w Za­
ciszu obiad składkowy dla b. człon­
ków straży obywatelskiej, w kosza­
rach zaś dla policji.

Wieczorem, w teatrze miejsco­
wym specjalne przedstawienie, z któ­
rego dochód pójdzie na budowę do­
mu policjanta polskiego.

Na kasjera z ramienia komitetu 
powołano p. H. Trennera.

Aby umożliwić wszystkim człon­
kom straży obywatelskiej z r. 1914 
wzięcie udziału w uroczystości, po­
stanowiono we wszystkich miejsco­
wościach przeprowadzić rejestrację 
uczestników pierwszej straży polskiej 
W tym celu byli komendanci będą 
przyjmowali zgłoszenia b. członków, 
którzy w dniu obchodu .Dnia poli­
cjanta*  udadzą się w ordynku do So­
snowca. Spis ten potrzebny jest także 
w tym celu, iż członkowie straży oby­
watelskiej z r. 1914 mają otrzymać 
specjalne odznaki.

Szczegóły w tej sprawie będą 
osobno ogłoszone.
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Zagłębia.
wyjątkiem powyżej wymienionych, 
chociażby wartość tych powództw 
nie przenosiła 1000 zł.

Zakończenie manewrów wojskowych
(h) Wczoraj skończyły się manewry 

wojskowe. Wynik ich jest dodatni. Wszy­
stkie gatunki broni wykazały dużą sora- 
wność, a żołnierze wiele tężyzny fizycz­
nej i odporności. Terenem końcowej 
akcji był przedwczoraj Sosnowiec a ści­
ślej Pogcń i Slelce.

W nocy miasto zostało zajęte przez 
oddziały wojsk .czerwonych*.  Nieliczni 
przechodnie mieli złudzenie prawdziwej 
wojny, obserwując przemarsz oddziałów 
w szyku bojowym

Wczoraj popołudniu odleciał ostatni 
samolot typu „Moran*  z eskadry lotni­
czej, która w ciągu 2 tygodni przebywa­
ła na manewrach w Sosnowcu. Samolotem 
tym odleciał do Krakowa dowódca eska­
dry kpt. Welecki i por. pilot Lew ckl.

Społeczeństwo nasze zżyło się z lo­
tnikami i oswoiło się z codziennym tur­
kotem silników. Lotnisko opustoszało. 
Płócienne hangary znikły. Essadra jed­
nak rozbudziła wnaszem społeczeństwie 
zainteresowanie się lotnictwem i pobyt 
jej był najlepszą propagandą idei obrony 
powietrznej państwa.

Onegdaj wieczorem reprezentanci 
społeczeństwa żegnali w .Cukierni War­
szawskiej*  oficerów eskadry lotniczej 
skromną Kolacją. Za lotniKami .polecia­
ło*  również wiele westchnień niewie­
ścich. Lotnicy bowiem nie tylko są zdo­
bywcami szlaków powietrznych, ale i 
serduszek kobiecych.

Przyjazd ministrów.
Zarząd m. Sosnowca uchwalił za­

prosić do miasta min. spraw wewnę­
trznych, Raczkiewicza 1 min. pracy 
Sokala. Dowiadujemy się, że min. 
Kaczkiewicz Już nieoficjalnie obiecał 
odwiedzić Sosnowiec. Co się zaś 
tyczy min. Sokala, to przyjazd jego 
me jest jeszcze pewny.

Na poniedziałkowej konferencji 
prezydentów miast w woj. Kieleclciem 
będzie mowa o zaproszeniu ministrów.

Weksle za podatki.
Na podstawie informacji z War­

szawy podaliśmy, że Ministęrjum 
skarbu ma opracować projekt rozpo­
rządzenia w sprawie spłaty podatków 
wekslami.

Obecnie .Gazeta Poranna*  dono­
si, że wiadomość ta nie odpowiada 
rzeczywistości i tak.e rozporządzenie 
nie jest opracowywane.

Ćwiczenia straży pożarnych 
w Grodźcu.

Program Tygodni*  Lotniczego w 
Grodźcu urozmaicono popisami stra­

sy ogniowych Tow. Solvay i Gro- 
dźieclriego T-w*  oraz straży wiej­
skiej. Popisy odbyły się w ub. nie­
dzielę przy ul. Kościuszki, a polega- 
ły na szybkiem dostarczenia wody 
dla trzech opanowanych przez pożar 
domów i na ratowaniu przez okno 
przy pomocy linki. Sprawność oka­
zały straże ogniowe znakomitą i w 
niespełna 10 minut spełniły swe za­
danie. Przy powyższych ćwiczeniach 
nie brakło fragmentu komicznego 
gdyż straż ogniowa Grodz. Tow. spu­
ściła drugiego piętra po linach męż­
czyznę przebranego za kobietę.

Ciekawa secesja.
Krążące od pewnego czasu po­

głoski o różnych tarciach i nieporo­
zumieniach wśród przywódców socja­
listycznych w Zagłębiu, zaczynają 
przybierać formy konkretne, jak się 
bowiem dowiadujemy ze sfer socjali­
stycznych, tarcia te przybrały takie 
rozmiary, iż spodziewana jest wkrót­
ce secesja, w której lewica socjali­
styczna ma odegrać decydującą rolę. 
Podobno secesja obejmuje również 
niektórych z wybitniejszych obec­
nych gospodarzy, miast naszych, to 
też nie wykluczone są zmiany na 
niektórych stanowiskach i rewelacyj­
ne wyjaśnienia. Jak zapewniają in­
formatorzy, obydwa skrzydła, t. j. 
prawica i lewica, odbywają osobne 
poufne narady, przyczem prawica wy­
stępuje przeciwko prowadzeniu walki 
ze wszystkiemi i zaleca zaniechania 
eksperymentów, dyskredytująch obóz 
socjalistyczny.

Walkę tę stara aię załagodzić 
centrala warszawska, antagonizm 
jednak przybrał takie rozmiary, iz 
wyniki tego mają wkrótce wyjść na 
światło dzienne.

W sprawie ściągania podatków
(g) Stosownie do polecenia władz 

centralnych, miejscowe urzędy skar­
bowe ściągają z całą bezwzględnoś­
cią wszelkiego rodzaju należności po­
datkowe, przyczem nie uwzględnia 
się żadnych reklamacji lub próśb o 
prolongatę, lecz sekwestruje się i li­
cytuje ruchomości na pokrycie należ­
nych podatków,

Jest rzeczą zrozumiałą, ii każdy 
płacić musić jednakże w dzisiejszych, 
wyjątkowo trudnych warunkach, gdy 
nawet potężne banki upadają i gdy 
częstokroć niemożliwość uiszczenia 
podatku nie wypływa bynajmniej ze 
złej woli, lecz jest wynikiem ogólne­
go zastoju i braku gotówki, należało­
by znaleźć jakieś wyjście, gdyż dal­
szy bezwzględny system ściągania 
podatków zwiększy tylko ilość ban­
krutów, faktem bowiem jest niezbi­
tym, iź od chwili wprowadzenia gwał­
townej śruby podatkowej nietylko 
szereg osób, lecz nawet dość poważ­
nych firm zawiesiło pracę.

Wprowadzanie pewnych udogo­
dnień będzie dla obydwu stron ko­
rzystne, inaczej zaś, ilość płatników 
szybko będzie się zmniejszała, co by­
najmniej me leży w interesie skarbu.

Zaznaczyć wreszcie należy, iź 
system licytowaina płatników winien 
być stosowany tylko w razie stwier­
dzenia złej woli, gdyż licytacje takie 
rujnują ludność, przyczem skarb rzad­
ko kiedy uzyskuje z tego źródła na­
leżny podatek, natomiast korzystają 
z tego różni spekulanci, którzy podo­
bno utworzyli nawet cichą spółkę, 
która nie dopuszcza do licytacji osóo 
obcych, nabywając wszystko za oba- 
rowane przez się ceny.

O hygjeniczne opakowanie
(g) W wielu kramikach oraz skle­

pach z towarami spożywczymi używa 
się dotychczas do opakowania starej, 
orudnej makulatury. Częstokroć to­
rebki zrobione są ze starych akto­
wych papierów, gazet, zapisanych 
zeszytów szkolnych, co ze względów 
hygjentcznycb winno być zabronione, 
gdyż w tego rodzaju papier zawijane 
są artykuły, służące do bezpośrednie­
go użytku jak cukier, masło, wędli­
ny i t. p.
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Komisje sanitarne winny zwrócić 
na to uwagę, ludność zaś we włas­
nym interesie powinna żądać zawija­
nia nabytych towarów tylko w czysty 
papier.

Posiedzenie Rady miejskiej.
W nadchodzący wtorek odbędzie 

się posiedzenie sosnowieckiej Rady 
miejskiej. Porządek obrad nastę­
pujący:

1) Sprawa połączenia miast Za­
głębia w jedną całość administracyjną.

2) Sprawa przejęcia przez miasto 
szkoły powszechnej od Tow. Sosno­
wieckiego.

3) Uchwalenie w drugiem czyta­
niu statutu o specjalnych opłatach 
drogowych na rzecz miasta.

4) Uchwalenie przepisów, doty­
czących kanalizacji oddzielnych nie­
ruchomości.

5) Uchwalenie w drugiem czyta­
niu statutu o opłatach z targowiska 
w śródmieściu.

6) W sprawie uwolnienia od pła­
cenia 50-proc. podwyżki podatku od 
lokali za 1925 r. płatników 4 pierw­
szych kategorji.

7) Uchwalenie statutu etatów sta­
nowisk dla pracowników Magistratu 
m. Sosnowca i Zarządu miasta.

8) W sprawie prośby T-wa Uni­
wersytetu Robotniczego o przyznanie 
zapomogi na wyekwipowanie drużyn 
sportowych.

9) W sprawie podania sekcji rzeź­
ników przy Stów. Zyd. Rzemieślników 
o wydanie zezwolenia na otwarcie ja­
tek do godz. 7 a w sobotę do
godz. 11 wiecz.

Brak gotówki.

(ć) Wczoraj porzucili pracę ro­
botnicy walcowni Milowice. Przyczy­
ną wstrzymania się od pracy było 
niewypłacanie zarobków, czego znów 
powodem jest niesłychany brak go­
tówki.

Trzeba być konsekwentnym 
prXy zakupach, albowiem mając prze­
konanie o wyborowej jakości czeko­
lady „Sarotti*  lub karmelków śmie­
tankowych „Kanold*  powinno się 
uważać żeby otrzymać rzeczywiście 
czekou^ t napisem, „Sarotti", zaś 
karmelki śmietankowe z napisem 
^Kanold". 6111-5

Byle lo Oo Dnowiiizenia.
We wczorajszym numerze .Is­

kry", podalii®y krążące w Będzinie 
pogłoski o zerwaniu przez socjali­
stów rokowań t ugrupowaniem Zje­
dnoczenia Polskiego, w sprawie u- 
tworzenia większości w nowej Radzie 
miejskiej 1 o zwróceniu afektów Ppg. 
W 5tp°gioik,Ót” Miw.mmy niepraw­

dopodobną, Ucząc, 11 
stów są jednakże ludzie, dla których 
polska racja stanu jest wyższą ponad 
interes stronnictwa, że milej i® bę­
dzie pracować na terenie samorządu 
miejskiego z Polakami o przekona­
niach narodowych, niż z nacjonali 
stami żydowskimi.

Tymczasem stało się inaczej i 
dziś już faktem jest, że pertraktacje 
zostały zerwane i aczkolwiek aocja- 
liści twierdzą, że pójdą w Radzie 
miejskiej o własnych siłach, tajemni­
cą publiczną jest w Będzinie, ii 
dwóch znanych przywódców żydów 
skich jeździło do centrali PPS. skąd 
prawdopodobnie przywieźli stosowne 
instrukcje dla miejscowych działaczy 
socjalistycznych.

Oczywista, iż tak sympatyczny 
zespół, złożony z żydów, socjalistów 
i komunistów może stworzyć chwi 
Iową większość, gdyż o pracy pro­
gramowe) i celowej nie może tu być 
mowy, w każdym razie po takcie 
powyższym wszyscy ci, którzy gło­
sowali na listę socjalistyczną, mają 
najlepszy dowód, aa kogo oddali swe 
głosy, zwłaszcza, iż wybory prowa­
dzone były pod hasłem obrony pol­
skości miasta.

Popierajcie L 0. P. P.

(Opinja ławnika—decernenta m. Sosnowca, p. Keniga).
(ć) Wiadomość o uchwale Zarzą­

du m. Sosnowca, aby połączyć w je­
dno wielkie miasto Sosnowiec, Bę 
dżin, Dąbrowę, oraz okolice podmiej­
skie, odbiła się echem w całej nie­
mal prasie polskiej, realizacja bo­
wiem myśli utworzenia miasta pod 
nazwą — Zagłębie Dąbrowskie miała­
by daleko idące konsekwencje w go­
spodarce jednej z najbardziej uprze­
mysłowionych dzielnic kraju.

Ażeby dać możność czytelnikom 
zdania sobie sprawy z następstw e- 
weDtualnego połączenia miast, zwró­
ciliśmy Się do ławnika,— decernenta 
m. Sosnowca, jako jednego z inicja­
torów realizowania idei wielkiego 
miasta, z prośbą o danie nam odpo­
wiedzi na 2 zasadnicze pytania:

— Jakie korzyści osiągnie miasto 
wskutek połączenia i na jakie się tru­
dności można przytem natknąć?

Ławnik p. Kenig odparł nam, co 
następuje:

W obecnych warunkach trudno 
mówić o jakichkolwiek większych in­
westycjach.

Przeprcwadzenie tak poważnych 
inwestycji, jak kanalizacja, wodociągi, 
rzeźnia itp. w dzisiejszym stanie rze ­
czy nie może przybrać rozmiarów, 
godnych dużego środowiska przemy­
słowego. Po połączeniu miast zaró­
wno kanalizacje, jak 1 wodociągi mo­
głyby być racjonalnie eksploatowane. 
Dogodność i oszczędność polegałaby 
między innemi i na tem, źe każde z 
tych przedsiębiorstw posiadałoby tyl­
ko jedną dyrekcję, a nie tyle, ile 
miast w Zagłębiu.

Wielkie też oszczędności można- 
by poczynić na administracji miej­
skiej przez zmniejszenie liczby pra­
cowników, co musiałoby nastąpić 
przy istnieniu tylko jednego magi­
stratu. Niewątpliwie wprowadzonoby 
też oszczędności w urzędach pań­
stwowych, obecnie bowiem kierowni­
czych stanowisk jest tyle, ile miast, 
później rzecz ta zmieni się na lepsze.

Powracając do inwestycji, nie 
można pominąć milczeniem tak wa­
żnej kwestji, jak sprawa budowy 
szpitala miejskiego. Dziś miasta nie 
mogą budować szpitali odpowiednich 
pod względem wielkości i urządzeń 
Wielkie miasto będzie się mogło zdo­
być na wielki szpital.

KonlBroncja w Kiekadi w sorawie oświaty pozaszkolnej.
Staraniem Komisji Wojewódzkiej 

Z w. Nauczycieli Polskich Szkół Powsze­
chnych odbyła się w Kielcach dw udnio- 
wa konferencja poświęcona obraom nad 
•eniat organizacji dokształcania poza 
szkolnego licznych jeszcze u nas anal­
fabetów i półanalfabetów.
W konferencji wzięli udzia przedstawiciele 
miasta, samor.ądu, kuratorjum szkolnego, 
'nspektoratu szkolą,, delegaci ognisk nau­
czycielskich oraz przedstawiciele wszyst­
kich stowarzyszeń i instytucyj kultural­
no-oświatowych Istniejących na terenie 
wojew. Kieleckiego.

Pierwszy referat wygłosił p. Aleks. 
Patkowski z Warszawy o celach 1 zada­
niach oświaty pozaszkolnej, wskazując na 
niski poziom licznych jeszcze u nas mas 
(obotniczych i włościańskich.

P. por. Ostachowski wygłosił refe­
rat o doniosłości wychowania fizyczne­
go, wskazując na obowiązki ciążące na 
nauczycielstwie w dziedzinie organizowa­
nia boisk ćwiczebnych, urządzania gier i 
zabaw sportowych.

P. profesor Latkowski mówił o or­
ganizacji pracy oświatowej na terenie 
ów. P.N.Ś.P. nawołując do intensywnej 
pracy w organizowaniu odczytów, przed­
stawień i wieczorów dyskusyjnycn.

Trzeci referat wygłosił p. (jodecki 
o ogniskach oświatowych, zalecając two­
rzenie tychże przy szsoiach o wyższym 
programie oraz pouawał praktyczne wska- 
zówki do prowadzenia kursów nauki po­
zaszkolnej, uwzględniając irzy grupy anal­
fabetów.

Łatwiejszy też będzie do zreali­
zowania projekt budowy sierocińca i 
sanatorjum.

Wogóle ułatwiona będzie racjo­
nalna rozbudowa miasta, regulacje 
dróg itp. przy jednoczesnem zwię­
kszeniu się możności zaciągnięcia 
znaczniejszych pożyczek zagranicz­
nych. Wreszcie zwiększenie się obro­
tu pieniężnego uchroni miasto od luk 
w gospodarce finansowej miasta.

W dużem mieście członkowie 
Zarządu miasta będą musieli kiero­
wać poszczególnymi działami admi­
nistracji miejskiej obejmując stanowi­
ska decernentów.

Miasto wobec dużej liczby mie­
szkańców będzie mogło posiadać sta­
rostwo grodzkie, posiadające, jak 
wiadomo, niemal kompetencje woje­
wództwa.

Kluby radzieckie, będące w mniej­
szość:, mając więcej, niż obeer le 
członków, będą mogły lepiej obsa­
dzić komisje, co przyczyni się do 
skuteczniejszej obrony interesów tych 
warstw, które nie zdołały zdobyć de­
cydującej większości głosów.

Ulegną wreszcie ujednostajnieniu 
metody stosowania systemu podatko­
wego, co będzie z korzyścią dla tych 
płatników, którzy mają tereny np. w 
Sosnowcu i w Będzinie.

Trudność w'zrealizowaniu nasze­
go planu może być tylko jedna, mia­
nowicie ambicje lokalne seczególnie 
w miejscowościach podmiejskich.

— Jak długo trzeba będzie cze­
kać na utworzenie miasta — Zagłębia 
Dąbrowskiego?

Formalnie rzecz będzie załatwio­
na co najmniej za rok. Naogół panu­
je sympatyczny nastrój w rządzie i 
województwie. Na przygotowanie 
planów połączenia, zebrania danych 
statystycznych, przeprowadzenie ' u- 
chwał Rad miejskich, wreszcie na u- 
zgodmenie ksiąg i systemu podatko­
wego trzeba jeszcze dużo czasu. Za­
nim nastąpi zupełne połączenie upły­
nie około 3 lat.

Tyle p. Kenig.
Ponieważ na wtorkowem posie­

dzeniu Rady miejskiej w Sosnowcu 
będzie omawiana sprawa połączenia 
miast Zagłębia, przeto będziemy mieli 
okazję usłyszenia innych opinji, któ­
re, być może, przyczynią się do po­
kazania medalu z drugiej strony.

W dyskusji zabierali glos p. Kamiń- 
ski, prezes Stów. Muz. Śpiew, woj. Kieł, 
prezes T-wa Krajozn. p. inż. Swieżaw- 
ski i inni. P. Kamiński w imieniu Zw. 
Towarz. Śpiewaczych wzywał do kulty­
wowania pieśni, uważając to za jeden 
z najważniejszych czynników oświato­
wych, radził organizować chóry włościań • 
skie, robotnicze i szkolne.

Drugi dzień obrad konferencji po­
święcony był całkowicie sprawom orga­
nizacji nauki.

P. Godecki rozwinął przed słucha­
czami pian pracy i wskazał sposoby na­
uczania.

P. inż. Solarz dyr. Uniw. Ludowego 
w Szycach, umiejętnie scharakteryzował 
ideologię i strukturę tego uniwersytetu, 
nawołując do naśladowania tego wzoru 
na tutejszym terenie.

Po gorącej dyskusji na temat pracy 
wychowawczej w wieku pozaszkolnym 
uchwalono szereg wniosków, zmierza­
jących do polepszenia obecnej sytuacji 
w dziedzinie oświaty. Najważntejszemi są:

interweniować u władz samorządo­
wych o ustanowienie przy Sejmikach re­
feratów kulturalno oświatowych, o zorga­
nizowanie w najbliższym czasie zjazdów 
i wieców propagujących oświatę poza­
szkolną na terenie każdego powiatu*  
apelować do ognisk nauczycielskich i 
Sejmików o uświadamianie i popieranie 
młodzieży wiejskiej, aby kształciła się 
w Uniwersytecie Ludowym w Szycach

Postanowiono zwrócić się do Za­
rządu Głównego Zw. P. N. S. P. o za­
łożenie Uniwersytetu robotniczego, wzo­
rując się na ideologii Uniw. szyckiego, 
który zebrani na konfereacjl uwałają za 
najbardziej odpowiadający swemu celo­
wi i godzien naśladownictwa zakład na­
ukowy tego typu.

Konferencja w Kielcach jest tylko 
zapoczątkowaniem wielkiego planu pra­
cy. którą Zw. Nauczycielstwa wziął so­
bie za zadanie urzeczywistnić.

Kronika Olkuska.
Echa zabawy na L. O. P. P.

Nie było snąć plsanem, aby zapo-( 
wiadana na tak godny cel zabawa, po­
wiodła się. Właśnie wtenczas, kiedy afl-l 
sze zapowiadały jej początek, strumienie 
deszczu obficie zlewały piachy olkuskie,; 
nadchodzące zaś coraz to nowe chmury/ 
nie zapowiadały stałej pogody. Horosko­
py smutne: panie i panowie z komitetu 
tabaWy na stanowisku, lecz publiczności 
czterd8)estogroszowej brak. Widocznie 
jednak i deszcz rnusiał się zmęczyć, bo 
przestał padać I słońce wesoło wyjrzało 
z Doza chmur, oblało cały park i całe 
miasto. Nie wiele czasu upłynęło,a park za­
roił się od żądnych zabawy, lecz ileż 
pozostało poza ogrodzeniem parkuj Pra­
wie wszystkie gosposie z Czarnej Góry, 
z przedmieść Olkusza: Parcz, Sikorki i 
tak dalej, które gawędząc, przysłuchiwały 
się muzyce zadarmo.

— Slyszeliśta—prawi jedna do dra- 
giej—ma przyjech^ haroplau z Sosnow­
ca, ten sam, co w piątek furgoł niziutko 
nad miastem, że o mało nie przejechał 
tego japtykorza pana Siomnickiego. Mó­
wiła jantka, co w środku siedział śwa- 
gier jego z Sosnowca, któren kiwał ręką, 
aby japtykorz podeśli na piaski tam... 
pod cmentarz, żeby się niby przysiadł— 
Ale p. Słomnicki wlazł na kamieaicę, 
kiwnął mu ręką i krzyczał, He sil miał, 
że owszem, ale w niedzielę, tj. niby dzi­
siaj. Pewno pojedzie, bo widzita, chodzi 
tera z zadartą głową i nawet z glawnym 
panem komendantem - od strażaków nie 
chce rozmawiać!

Takie i tym podębne pogawędki 
toczyły się przed parkiem, a w parka 
monotonność, lustracja najnowszej mody 
etc. Zainteresowanie nastąpiło dopiero 
przy wyścigach w workach I beczkach, 
a szczególniej przy tomboll, P. Muraszko 
Zaruski bardzo krzyczał za każdym wy­
dobyciem gaiki przez śliczną cygankę, 
co miało oznaczać numery. Chociaż od 
tego krzyku niektóre mniejszości w mie­
ście poprzestraszały się, ale to nic nie 
szkodzi, grunt, że krzyk ten bardzo do­
brze robił, szczególniej tym, którzy mogli 
sobie coś zawinąć. Ogólne i przeciągłe 
a-a-a„. było najlepszym tego dowodem.

Niemniejszą nowością na zaoawie 
było założenie pierwszy raz elektryczno­
ści, dzięki której p. Noconi mógł kręcić 
kino, jak w „Udziałowym" wSosaowcu. 
P. Noconi ma szczęście do bezpłatnych 
widzów, pozyskał więc wszystką publi­
czność t z poza parku, która gremialnie 
płzełaziła przez wysoki plot, gdy tylko 
zauważyła plamy na prześcieradle.

1 tak pierwsza część zaoawy uroz­
maiconej na LO.P.P. (.deszcz się nie li­
czy), która przyniosła bądź--co-bądź około 
330 złotych na czysto, skończyta się po 
godzinie dziesiątej. Zaczęta się aruga 
część, lecz bez muzyki i, zdaje się, bez 
światła, iecz niżej podpisany rnusiał już 
iść do domu.

Ko. 

Otrucie.

We wsi Ryczówek pod Olkuszem 
otruła się w daiu 15 bm. esencją octo­
wą, Antonina Korzec, panna lat 20. Po­
wód samobójstwa—zawód miłosny. Sa­
mobójczyni wypiła odrazu 3 buteleczki 
esencji i po 15 minutach zmarła.

Z L. O. P. P.
Według prowizorycznego obliczenia, 

czysty dochód ze zbiórki tygodniowej na 
rzecz L. O. P. P. przyniósł przeszło ty­
siąc złotych. Sumę tę dało samo miasto, 
wynik zoiórki w powiecie będzie wia­
domy za jakiś tydzień.

Kapujcie swój u swego I
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Kronika ZawierGia.
Jubileusz Tow. Gimnastycznego 

„Sokół" w Zawierciu.

(f) Towarzystwo gimnastyczne „So- 
ól“ w Zawierciu obchodzić będzie w 

ladcbodzącą niedzielę dnia 20 wrześuia, 
20-lecie swego istnienia. Uroczystość u- 
ozmaicona zostanie popisami miejsco- 
wych i przyjezdnych druhów i druhen 
ia boisku obok „Domu Ludowego" Tow. 
Akc. „Zawiercie".

biogram uroczystości jubileuszowych 
est następujący: o godzinie 6 rano po­
budka, o 10 rano pochód do kościoła, 
o godz. 2 ni. 30 popołudniu początek 
popisów na boisku, o godzinie 6 m. 30 
ognie sztuczne, o godz. 8 wieczorem 
przedstawienie amatorskie druhów gnia­
zda Wojkowice. Odegrana zostanie farsa 
w 1 akcie „Wojna z teściową" i ope­
retka w 1 akcie „Czyje to dziecko"? 
Porządek ćwiczeń na popisach będzie 
następujący: 1) bieg sztafetowy — 400 
metrów, 2) korowód ozdobny. 3) obrazy 
wolne (druhów), 4) obrazy laskami dru­
hów i druhen, 5) piramidy, 6) płot, 7) 
ćwiczenia na przyrządach, 8) obrazy z 
chorągiewkami, 9) obrazy wolne druhen.
10) ćwiczenia gniazda Częstochowa, 11) 
ćwiczenia lancami.

Kradzież.

Wczorajszej nocy niewyśledzeni spra­
wcy zakradłszy się do mieszkania Ozsen- 
hendler Heny, zamieszkałej przy ulicy 
Piłsudskiego nr. 23, zrabowali garderobę, 
oraz 100 zł. gotówką na ogólną sutnę 
około 500 osób. Zawiadomiona o po­
wyższym wypadku policja wszczęła ener­
giczne poszukiwania sprawców kradzieży.

Lepiej późno niź wcale.

W ostatnich dniach Magistrat posta­
wił w drugiej alei po obydwu stronach 
kilka ławek. Aczkolwiek minął już czas 
kiedy po pracy strudzony robotnik lub 
inteligent mógłby sobie wypocząć na 
magistrackich ławkach, gdyż obecne chło­
dy na tę przyjemność nie pozwalają, to 
jednak powiedzieć sobie musimy, że „le­
piej późno niż wcale".

Skazanie taiszerzy 50-groszówek.
Onegdaj rozpatrywano w Lodzi 

sprawę bandy fałszerzy 50-groszówek. 
Swego czasu policja aresztowała nie­
jaką Bugzelową, u której wówczas 
znaleziono kilka fałszywych 50-gro­
szówek. Badana Bugzelową oświad­
czyła, iż falsyfikaty jakie posiadała w 
momencie jej aresztowania, otrzyma­
ła od swego męża, oraz wskazała 
miejsce, gdzie fabrykowano fałszywe 
50 groszówki. W związku ze złożo- 
nemi przez Bugzelową zeznaniami, 
policja dokonała dalszych areszto­
wań w osobach jej męża oraz nie­
jakiego Wacława Bruca i Ignacego 
Fisiaka, ociemniałego. Sąd po rozpo­
znaniu sprawy, wydał wyrok, skazu­
jący trzech wymienionych fałszerzy 
po roku więzienia każdego, a Bugze­
lową na 7 mięsięcy.

ZYCIE GOSPODARCZE.
Kuplictwo domaga się wewnętrzne­

go moratorjum Wobec mnożących się 
niewypłacalności firm zmuszonych do te­
go brakiem kredytu, wśród szerokich mas 
kupiectwa zrodził się jako środek ratun­
ku, plan ogłoszenia przez rząd morato­
rjum wewnętrznego na pewien okres 
czasu.

W razie gdyby rząd na propozycję 
tę się zgodził, ule jedna z firm, która 
była zmuszona do dopuszczenia protestu 
weksli, zdołałaby w międzyczas^ wysta­
rać się o niezbędny kapitał lub źródła 
kredytu, dzięki czemu egzystencja tych 
firm byłaby uratowaną.

R8dHkc)a wydatKÓW. Wobec konie­
czności jaknaidaiej idącego ograniczenia 
wydatków administracji państwowej, któ­
re dla utrzymania równowagi budżeto 
wej ńiepowinny przekraczać wydatków 
dotychczasowych, lecz przeciwnie, po­
winny być niższe w stosunsu do po­
przednich, p. minister spraw wewnętrz­
nych okólnikiem do pp. wojewodów za 
rządził, aby wydatki dające się odłożyć 
były wstrzymane do czasu poprawienia 
się sytuacji gospodarczej, wydatki zaś 
potrzebne dla sprawnego funkcjonowania 
urzędów, ograniczone były do najskrom­
niejszych.

Polskie wyroby na wystawie w Ki- 
SZynlOWie. Wystawa ruchoma prób i 
wzorów (powołana do życia przez Koło 
Polek), po wielce uroczystem rozpoczę­
ciu swej ważnej służby gospodarczej w 
Katowicach, wyruszyła do Kiszyniowa na 
wystawę międzynarodową przemysłowo- 
rolniczą.

Nie zapominaj o tem, że każdy złoty wydany na kupno 
towaru zagranicznego, to złoty wydarty polskiemu 
pracownikowi, na roli, w warsztacie lub fabryce.

W ten sposób uniknie się skandalu — 
pawilon polski nie będzie świecił pust­
kami.

Przejeżdżając przez Lwów, wystawa 
zabierze olbrzymie jeszcze kolekcje eks­
ponatów z Targów, więc przemysł pol­
ski będzie reprezentowany w Kiszyniowie 
naprawdę godnie.

Koncentracja przamysłn w Ni8m- 
CZBCb. W związku z ciężkiem położe­
niem przemysłu górniczego w Niemczech 
'projektuje sfę obecnie skoncentrowanie 5 
największych górniczych przedsiębiorstw 
i sfuzjonowanie ich w jedną całość. Za­
kłady te: Kruppa, Phoenix. Rheinstahl 
Thyssonn i Rheinelbunion będą stano­
wiły jedno wielkie towarzystwo akcyjne 
przemysłu stalowego i hutniczego z ka­
pitałem zakładowym 600 milj. mk. niem. 
Analogiczne dążenia do koncentracji da­
tą się zauważyć w przemyśle żelaznym 
i węglowym na Śląsku Opolskim.

Obniżenia cen wgjla w Bismczsci 
Syndykat węgłowy w Zagiębiu Ruhry nai 
ostatniem zeoraniu w dniu 11 b.m. zde­
cydował obniżyć ceny węgla o 0,5 proc 
Decyzja ta zapadła w związku z obniże­
niem stawki podatku obrotowego o 0,5 
proc. Nowe ceny obowiązywać będą od 
1 października. Jak wielkie są trudności 
zbytu węgla w Niemczech można sądzie 
z tego faktu, źe syndykat węglowy uzna: 
za najgłówniejszą potrzebę ułatwienia 
zoytu przez obniżenie ceny mimo cięż­
kich warunków, jakie przeżywają obecnie 
wewnętrzne stosunki finansowe syndy­
katu.

Ilustracja nasza przedstawia 
amerykański sterowiec 
„Shenaodoah", który w cza­
sie huraganu został rozer­

wany na trzy części.

Ameryka podobno ma za­
miar rozpocząć budowę 
statku powietrznego o znacz­
nie większych rozmiarach.

Z całej Polski.
12 lat więzienia za zdradę państwa.

Z Wilna komunikują nam: 14 bm. 
stanął tu przed Sądem Okręgowym nie­
jaki Józef Filipowicz, aresztowany w lu­
tym rb. pod zarzutem służby w wojsku 
litewsklem w latach 1919(20 oraz upra­
wiania szpiegostwa na rzecz Litwy. Z 
pierwszej sprawy Filipowicz za to, że 
będąc obywatelem polskim, przeszedł w 
czasie wojny na służbę czynną do armji 
litewskiej, skazany został na 10 lat cięż*  
kiego więzienia; z drugiej sprawy za 
szpiegostwo na rzecz Litwy na 12 lat 
ciężkiego więzienia.

Prośba o alasiawlanlB gen. Czlkla 
odrzucona.

Akta w sprawie wojskowej rozprawy 
o zajścia listopadowe w Krakowie zo­
stały przesłane w tych daiach z kance­
larii Prezydenta Rzeczypospolitej do sądu 
wojskowego w Krakowie. Po odrzucenia 
zażalenia nieważności przez najwyższy 
sąd wojskowy, obrona geo. Crikla wnio 
sla do kancelarii Prezydenta prośbę o 
ułaskawienie go- Obecnie nadeszła do 
sądu wojskowego odmowna odpowiedź, 
wobec czego gen. Czikiel rozpocznie w 
tych dniach Karę 3 miesięcy twierdzy. 
Karę odbędzie gen. Czikiel w Stanisła­
wowie.

Według przepisów o karze twierdzy, 
gen. Czikel będzie mógł opuszczać swoją 
celę na przeciąg 5 godzin dzlenate, przy­
czem może przebywać tylko w obrębie 
twierdzy. W trzecim miesiącu kary przy­
sługuje mu prawo wychodzenia również 
do miasta.

Co do innych zasądzonych oficerów 
zaznaczyć należy, że po wyroku: poru­
cznicy: Nowakowski i Skarski odoyli już 
resztę kary, zaś kpt, Obiedziński, który 
miai jeszcze do odsiedzeaia trzy tygo­
dnie aresztu, odbył go w sądzie woj­
skowym w Krakowie, poczem został 
zwolniony z wojska.

Wychowanie wojskowe 
w szkole.

W Radzie ministrów znalazł się 
między innemi projekt ustawy, której 
treść i zadania są jednym z dalszych 
, iowodów, świadczących wymownie 
o wieikicn postępach dokonywujących 
:,;e obecnie w dziedzinie wychowania 
narodowego. Jest to projekt ustawy 
„o powszechoym obowiązku wycho- 
wauia lizycznego młodzie2y i o przy­
sposobieniu wojskowem".

f iojekt ustawy opracowany wspól­
ne przez min. St. Grabskiego i Wł. 
bikcrskiego posiada bardzo szeroki 
zakres i cązy do osiągnięcia dwuza- 
sddmczych celów. Pierwszym z nich 
jest podniesienie rozwoju fizycznego 
i tęzyzny moralnej ogółu obywateli 
yv mysi zasad eugeniki narodowej, 
drujini zapewnienie państwu maksy- 
malnej zdolności obrony.

Zasady główne ustawy streszcza­
ją się w następujących punktach:

1) Obowiązek wychowania fizycz­
nego we wszystkich szkołach pań­
stwowych i prywatnych, łącznie z 

wyźszemi uczelniami.
2) Udostępnienie wychowania fi­

zycznego dla młodzieży pozaszkolnej 
przez państwowe poparcie upoważ­
nionych stowarzyszeń.

3) Obowiązek przysposobienia 
wojskowego dla młodzieży męskiej 
w szkołach państwowych i prywat­
nych, łącznie z wyźszemi uczelniami, 
począwszy od lat 16.

Przysposobienie kobiet w szko­
łach w zakresie sanitarnym, ratownic­
twa i opieki nad żołnierzem.

Przysposobienie wojskowe mło­
dzieży męskiej, pojęte jako powszech­
ny obowiązek, staje się organiczną 
częścią wychowania publicznego we 
wszystkich państwowych i prywat­
nych szkołach średnich, zawodowych 
i wyższych. Wychowanie fizyczne i 
przysposobienie wojskowe udzielane 
jest przez instruktorów, posiadających 
kwaiilikacje uznane zarowno przez 
Ministerjum wyznań i oświaty, jak 
Ministerjum spraw wojskowych.

Dla młodzieży posiadającej skoń­
czone kursy przysposobienia wojsko­
wego, ustawa przewiduje ulgi, pole­

gające na skróceniu czasu służby 
wojskowej i szybszym awansie w 
wojsku.

Celem kształcenia kierowników 
i instruktorów wychowania fizyczne­
go i przysposobienia wojskowego dla 
wojska, szkół i stowarzyszeń, projekt 
ustawy przewiduje utworzenie Cen­
tralnego Instytutu Wychowania Fi­
zycznego, którego statut ustalić mają 
wspólnie Ministerjum oświaty i Mini­
sterjum spraw wojskowych.

Ważną rolę w urzeczywistnieniu 
całego planu powierza ustawa gmi­
nom, które na wezwanie władz będą 
obowiązane do dostarczania placów 
ćwiczeń, boisk i strzelnic.

Dla kierowania całością akcji u- 
stawa przewiduje stworzenie „Naczel­
nej Rady Wychowania Fizycznego i 
przysposobienia wojskowego" jako 
organu doradczego i opiniodawczego 
przy Ministerjum oświaty. Rada Na­
czelna powołuje do życia wojewódz­
kie komitety, a te z kolei, miejskie i 
ewentualnie wiejskie komitety wycho­
wania fizycznego i ptzysposooienia 
wojskowego.

W celu udostępnienia rezerwi­

stom, którzy zadośćuczynili obowiąz­
kowi służby wojskowej dalszego roz­
wijania wiadomości, projekt ustawy 
nakłada na rząd obowiązek otoczenia 
specjalną opieką odpowiednich apoli. 
tycznych stowarzyszeń, upoważnio­
nych przez władze państwowe do 
prowadzenia prac w tym zakresie.

Całość ustawy ma charakter ra- 
mowy i daje szerokie możliwości wy­
konawcze poszczególnym Minister- 
jom.

Nie ulega wątpliwości, źe projekt 
ustawy, dotykające) Jednego z naj­
ważniejszych zagadnień wychowam; 
narodowego, stanie się niebawem 
podstawą szerokiej i gruntowne) dys 
kusji wszystkich czynników zaintere­
sowanych. idea powszechnego obo­
wiązku wychowania fizycznego i przy­
sposobienia wojskowego, zrodzona t 
najgłębszych potrzeo narodu, .stak 
się )tiż dziś dla Folski wprost ko 
mecznoscią. VV dziedz.nie te| zdobył 
się musimy jakuajryciile) na najwyz 
szy wysiłek, jeżeli zechcem; w ty a 
względzie przynajmniej dotrzyma' 
kroku naszym sąsiadom.
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fowrot Koisiarzy z Gńariiina.
Przed kilkoma dniami przybyła do 

Wilna grupa 23 repatriantów z Charbina 
przeważnie urzędników kolei Chińsko — 
Wschodniej. Bolszewicy zaproponowali 
im albo przyjęcie poddaństwa rosyjskie­
go czy chińskiego, albo zwolnienie ze 
służby. Większość przyjęła to ostatnie i 
po tym transporcie przyjdzie wkrótce 
drugi, złożony z 500 osób. Po wjezdzle 
do Polski staroście stołpeckiemu wrę­
czyli repatrianci sztandar z napisem „ Bo­
że strzeż Polskę*  i ,Od kolejarzy Wscho- 
dnio-Chińsklej kolei*.

Ze świata.
Ogólne straty podczas wislklej 

WOIDY.
Cały szereg zagadnień, związanych 

z niedawno zakończoną wielką wojną, 
nie może być dotychczas należycie oprą- 
cowany, gdyż ciągle przybywają nowe 
materjaly, uzupełniające dotychczasowe 
wiadomości. To samo zachodzi z wie. 
iokrotnie poruszanem zagadnieniem cy­
fry woj6k, zaangażowanych w wojnie 
przez poszczególne państwa, oraz wiel­
kości strat przez nie poniesionych. O*  
statnlo prof, unłwersyt tu w Padwie 
C. Gini, na podstawie nowych badań, 
podaję następujące cyfry:

Stany Zjednoczone zmobilizował' 
4.350.000 ludzi, 6traty wyniosły 118 000 
zabitych, co czyni 2,7 proc, zmobilizo­
wanych. Anglja zmobilizowała 8654.000 
ludzi, straciła 908000. czyli 10 5 proc. 
Wiochy zmobilizowały 5.400 000 ludzi, 
straciły 572000 ludzi, a więc 10,6 proc 
Adstrja miała pod bronią UOOOOJO lu­
dzi, w zabitych straciła 1.200.000 ludzi, 
a więc 13,3 proc. Niemcy zmobilizowa­
nych posiadały 13.250 000 ludzi, strat
1.824.000,  czyli 13,8 proc. Wreszcie Fran­
cja zmobilizowała 8.410000 ludzi, straci­
ła 1.357.000 ludzi, czyli 16 1 proc.

Krwawe awantury w Lipsku
W Lipsku odbyła się wielka de­

monstracja komunistyczna, w czasie 
której przyszło do starcia z policją.

Tłum demonstrujący przewrócił 
d*»  wagony tramwajowe, zamienia­
jąc. fe w barykady 1 napadł na komi­
sariat policji, który zdemolowano 
zupełnie.

VV starciu zraniono ciężko czte­
rech demonstrantów i dwu policjan­
tów.

Reklama jest szyldem powtarzanym wielokrotnie i woadającym w oCzy tych, którzy twoją
____ .
UJEMNICZI Mumii.
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— Nie widzi pan, sir, jak się to 
wszystko tłumaczy? — krzyknął Rad- 
lord, chwytaiąc sira Johna za ramię. 
— Nie rozumiesz paD jeszcze, że ko­
bieta, króra zgubiła ów brylancik i 
która posługiwała się pańskiemi bu­
tami-

— Nie, nie, na miłość Boskąl To 
nieprawda! Lady Lesterham nie zna­
ła zupełnie owego Allistona! Nie wie­
działa wcale...

Radiord nie słuchał dalej; przy­
wołał służącego 1 kazał mu natych­
miast sprowadzić powóz. Poczem 
zwrócił się do sira Lesterhama, mó­
wiąc spokojnie:

—• Musimy jechać natychmiast do 
Greenleafhurst.

Spotkanie.
Wieść o aresztowaniu sira Le- 

sterbama rozniosła się lotem błyska­
wicy po Greenleafhurst.

Wilfred Alliston, po ukończeniu 
lekcji, wyszedł z domu,, w nadziei, 
że dowie się może czegoś nowego. 
Skierował się ku stacji, gdzie chciał 
kupić najświeższy dziennik i dowie­
dzieć się, czy przypadkiem Hammer­
ton nie przyjechał do Londynu.

Rzeczywiście znalazł go: Ham­
merton siedział właśnie w restauracji

Najpotężniejsza francuska firma 
samochodowa .Citroen*,  wynajęła 
niedawno temu dla celów swej re- 
klamr paryską wieżę Eiffla, którą co 
wleczó • oświetlano tysiącem lamp 
elektrycznych, głosi, iż samochody 
marki .Citroen*  są lepsze aniżeli sa­
mochody Forda.

Krocie tysięcy franków, płacono 
rocznie gminie miasta Paryża za u- 
żyłkowanie wieży Eiffel, nie grają­
cej najwidoczniej dla firmy .Citroen*,  
wielkiej roli skoro wpadła na zna­
ny pomysł, celem zwalczenia niebez­
piecznego konkurenta. Ten jednak 
nowy _Trich*  reklamowy nie jest o- 
ryginafny, albowiem firma .Citroen*  
skopiowała go z podobnego .tricku*  
Forda.

Mianowicie kilka miesięcy temu 
Paryż został formalnie zasypany set- 
,'-ami tysięcy egzemplarzy broszurki 

^ncuskiej, wydrukowanej w N. Jor- 
i a noszącej tytuł: .Historja samo­

chodu Citroena*.
Treścią tej broszurki było opo­

wiadanie o pewnym grzecznym 1 do­
brze uczącym się chłopczyku, który 
napisał list do firmy .Citroen*  z zapy­
taniem, — czy mógłby u niej nabyć 
samochód za pieniądze 1akie otrzy­
mał od rodziców w nagrodę za do­
bre świadectwo szkolne. Pieniędzy 
tych jest niewiele, bo tylko 3 ftaDkt 
50 centymów i dlatego obawia się, 
czy wystarczy mu na kupno samo­
chodu. Rozśmieszony naiwnością 
chłopczyka .Citroen,*  odpisał mu, za­
praszając, aby przyszedł do główne­
go garażu i wybrał sobie samochód.

Chłopczyk nie omieszkał skorzy­
stać z zaproszenia, przyszedł do ga­
rażu, wręczył Citroenowi 3 fr. 50 cent, 
i począł rozglądać się po ustawio-

DiaczBflu ulem wetami starości?
Na kwestję starzenia się trzeba 

się zapatrywać z naukowego stano­
wiska, bo to, co obserwujemy w co- 
dzlennem życiu bardzo jest względne. 
O starzeniu się nie decyduje ani wiek 
ani też wygląd twarzy danego oso­
bnika, są bowiem obecnie już młodzi 
ludzie zupełnie zestarzali, a na od­
wrót starcy o wybitnych cechach 
młodości.

Decyduje tu głównie samopoczu­
cie 1 stan psychiczny, a dalej stan 
serca i układu krwionośnego, jako 
też tkanek. Starzeje się przedwczes­

przv obledzie. Kiedy Wilfred zajął 
miejsce przy jego stoliku, Hammer­
ton jął mu szczegółowo opowiadać, 
w jakiem stadjum znajduje się śledz­
two przeciw sirowi Lesterhamowi i 
jakie policja ma w ręku poszlaki.

— A co pan sądzisz o tem wszy- 
stkiem? — spytał go Wilfred po wy­
słuchaniu całego opowiadania Ham- 
mertona. — Czyżby rzeczywiście sir 
John mógł być wmieszany w tę aferę?

— Nie wydaje ml się to prawdo- 
podobnem. Choć, co prawda, trudno 
zrozumieć, jakie stosunki łączyły go 
z ową Allistonową, która odegrała 
napewno ważną rolę w całej tej 
sprawie.

— Zatem i on rnusiał coś wie­
dzieć o tem morderstwie?

— Trudno ml coś powiedzieć... 
cała sprawa wydaje mi się dziwnie 
zawiłą- Ach, żebym to mógł raz 
złapać ową Allistonową! Wtedy wszy- 
stkoby się odrazu wyjaśniło!... No, 
nie mamy tu dłużej co robić. Może 
wyjdziemy trochę, zapalimy cygara.

— I owszem — zgodził się chę­
tnie Wilfred.

Zasiedli obydwaj wygodnie na 
werandzie hotelowej, pogrążonej w 
myślach.

Po kilkunastu minutach posły­
szeli turkot powozu, jadącego od 
strony stacji. Wiltred rzucił okiem: 
w powozie siedziała lady Lesterham, 
z miną dumną i wyniosłą, jak za­
zwyczaj; po obrzmiałych od płaczu 

nych tam samochodach. Po dłuższem 
oglądaniu wozów zwrócił się do Ci' 
troena i poprosił, aby mu oddał 3 ir. 
50 cent., bo nie znalazł ani jednego 
wozu, któryby był wart nawet tę 
kwotę.

Świeżo zaś wydana przez firmę 
.Citroen*  broszura tej samej wielkoś­
ci, na takim samym papierze i temi 
samemi czcionkami wydrukowaną, co 
poprzednia, nosi tytuł: .Historja sa­
mochodu Forda*,  a treść jej brzmi w 
skróceniu, jak następuje:

Pewien Francuz kupił samochód, 
Forda, ale już po bardzo krótkiem u- 
żytkowaniu postanowił go sprzedać. 
Dał tedy ogłoszenie do dzienników że 
ma nowy samochód Forda dó sprze­
dania za 2000 franków. Gdy nikt na 
to pierwsze ogłoszenie nie zareago­
wał, zniżył w drugiem ogłoszeniu cenę 
samochodu na 100 franków, ale 1 tak 
się nikt do niego nia zgłosił z chęcią 
kupienia samochodu. Wtedy wpadł 
ów Francuz na pomysł, aby dać takie 
ogłoszenie:

.Daruję prawie nieużywany sa­
mochód Forda temu, kto dnia jutrzej­
szego zgłosi się o godz. 5 rano na 
placu Zgody do właściciela samocho­
du, który będzie znajdował się z nim 
tamże.

Jakież jednak było jego zdziwie­
nie, gdy o czaśie oznaczonym spo­
strzegł na placu Zgody 300 właścicie­
li samochodów Forda, czekających ze 
swymi wehikułami na nieszczęśliwca, 
któryby zadarmo cbclał zabrać sobie 
ich samochody.

Na tej komicznej walce najlepszy 
interes robią oczywiście drukarnie, w 
których obie konkurencyjne firmy za­
mawiają swe broszury reklamowe, — 
ośmieszające rywala.

nie człowiek wtedy, gdy albo wma­
wia ciągle w siebie, że jest już nie­
młody, lub też działają na Jego or­
ganizm szkodliwe czynniki, jak smu­
tek, melancholja, wywołujące stareze 
zmiany w tkankach.

Trudno jest komuś zalecić, by 
się nigdy nie martwił. MożDa jednak 
o ile możności unikać chwil przy­
krych, a przedewszystkiem nie stwa­
rzać ich sobie, wzgl. innym. Niez­
miernie korzystnie na świeżość i 
młodość umysłu działa rozmaitość 
wrażeń 1 rozrywki w granicach fizjo­

oczach i zaciśniętych kurczowo war­
gach można się było domyśleć jednak, 
że przechodziła ona wielkie katusze 
moralne. Wilfred pochylił się ku Ham- 
mertonowi, szepcząc ze współczuciem:

— Patrz pan! jedzie lady Lester­
ham... Aż żal patrzeć na nią! Co ona 
musiała się nacierpieć...

Ale Hammerton nie zwracał uwa­
gi na Wilfreda; zerwał się z fotelu 
i wpatrywał przerażony w siedzącą 
w powozie kobietę.

— Kto to jest? Jak się nazywa? 
Powtórz pan!

— Lady Lesterham.
— Nieprawda! Tak, pewny je­

stem, mógłbym przysiąc na to, co 
mówię: to Allistonową! Poznał­
bym ją wśród tysiąca innych!

Zapóźnof
Lady Lesterham po przłjeździe 

do dworu poszła prosto ao bibljote­
ki. Zapowiedziała służącej, że nie 
zejdzie na kolację, bo czuje się nie­
zdrowa; kazała sobie przynieść tylko 
lampkę wina, poczem zasiadła przy 
biurku i zabraJa się gorączkowo do 
pisania.

Czas upływał, pomału cisza zu­
pełna zapadła w całym domu, służba 
poszła spać. Lady Lesterham odło­
żyła pióro i podeszła do otwartego 
okna; na obliczu jej zakwitł jakiś wy­
niosły, pogardliwy uśmiech.

— Oto, do czego doszłam!... — 
szepnęła — oto koniec mych marzeń

logicznych.
Jak często wcześnie starzeje się 

biedny, biały niewolnik, pracujący od 
rana do nocy ciągle w jednakim kie- 
racfe pracy, żyjący ustawicznie w 
szablonie, a mający w nagrodę po 
pracy w domu ciągle troski tylko i 
zmartwienia. Zmiany w tkankach po­
wodujące starzenie się polegają na 
tworzeniu się w nich pasm tkanki 
łącznej, a dalej na złożach w naczy­
niach krwionośnych (wapnienie), co 
razem daje obraz popularnie nazywa­
ny sklerozą.

Proces rozwijania’, się tkanki łą­
cznej przyspieszają wszelkie trucizny 
podawane organizmowi stale w zbyt 
wielkich ilościach, a przedewszystkiem 
sikohol i nikotyna. Naturalnie podo­
bnie działają wszelkie inne procesy 
zmniejszające odporność i siłę orga­
nizmu, a więc bezsenne noce, praca 
zbyt ciężka w złych warunkach.

Kto ciągle w siebie wmawia, że 
już-przemlnęła dla niego młodość i 
że z dnia na dzień starzeje się, kto 
obserwuje u siebie i u innych tylko 
owe objawy chylenia się ku starości, 
ciągle bada swą twarz w lustrze i 
martwi się nową zmarszczką lub in­
nym objawem, ten nietylko przyspie­
sza starzenie się swoje, ale wprost 
nakazuje organizmowi, by się sta­
rzał — zamiast wpływać krzepiąco 
duchem na niego.

Nie ulega też żadnej wątpliwo­
ści, że obecnie ludzie starzeją aię 
znacznie wcześniej, prędzej i silniej, 
niż dawniej, co trzeba znowu poło­
żyć na karb zbyt nerwowego tycia f 
przebywania w sztucznych warunkach.

Żydowskie szkoły ortodoksrlBO.
Ministerjum oświaty wydało po­

lecenie, aby szkoły wyznaniowe ży­
dowskie, utrzymywane przez central­
ną organizację żydów-ortodoksów w 
Polsce, w których obok przedmiotów 
judaistycznych uczą się dzieci przed­
miotów inDych w języku polskim w 
conajmniej 12 godzinach tygodniowo, 
były uważane za szkoły, do których 
uczęszczanie zwalnia od obowiązku 
uczęszczania do publicznych szkół 
powszechnych.

Napad na pawilon sowiecki.
Na placu Targów Wschodnich we 

Lwowie zaszedł przed pawilonem so­
wieckim następujący incydent Podczas 
usuwania z pawilonu eksponatów, jacyś 
czterej mężczyźai zdarli draperje i flagi 
sowieckie któremi udekorowany byl pa­
wilon, wznosząc przytem antysowieckle 
okrzyki. Mężczyźni U aresztowani, wy­
legitymowali się jako Rosjanie, b. ofice­
rowie armji carskiej.

o sławie, bogactwie i szczęściu! na- 
cóż się zdały wszystkie moje wysił­
ki, walki i intrygi? Przegrałam par- 
tję... dalej walczyć nie mogę... 1 co 
ml dziś pozostaje? Śmierć!

Wyciągnęła z zanadrza małą fla- 
szeczkę, napełnioną brunatnym pły­
nem. Podeszła do stolika i drżącą 
ręką wylała zawartość flaszeczki do 
napełnionej winem szklanki. Zęby 
szczękały jej z trwogi — musiała się 
opierać o ścianę, aby nie upaść. W 
głowie kotłowały się sprzeczne my­
śli: lęk przed nleznanem, strach przed 
śmiercią... a może... może jeszcze nie 
wszystko stracone?... może trzeba da­
lej walczyć... żyć... może wyjdzie zwy­
cięsko i z tej ostatecznej próby?...

A to co? Słychać turkot. Pode­
szła do okna, próbując przebić wzro­
kiem ciemności wieczoru. Zbliżał się 
jakiś powóz, dosłyszała podniesiony 
głos swego męża, przynaglającego 
furmana do pośpiechu... Dojechali... 
zadźwięczał dzwonek u drzwi wcho- 
dowycb...

Lady Lesterham odeszła od okna, 
przekręciła klucz w zamku 1 rozpacz­
liwym, gwałtownym ruchem chwyciła 
stojącą na stoliku szklankę. Wypiła 
ją do dna jednym tchem... cały pokój 
zawirował jej w oczach... runęła na 
ziemię, upuszczając szklankę, która 
rozprysła się w kawałki.

(C. d. M
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OGŁOSZENIE.
Dyrekcja Kolei Państwowych w Warszawie

ogłasza,

I
źe na stacji Dąbrowa Górnicta jest do wydzierżawienia od 

dnia 1 października 1925 roku, na przeciąg jednego roku, 
względnie na termin dłuższy, magazyn kolejowy o po­
wierzchni 175 metr. kw.

Reflektanci na ten magazyn winni składać oferty w 
zapieczętowanych kopertach do Wydziału Eksploatacyjnego 
Dyrekcji Kolei Państwowych w Warszawie, Al. Jerozoiitn- 

§ skie Nr. 42 (2-gie piętro pokój Nr. 2 względnie nadsyłać 
I pocztą do godziny 12-ej w południe dnia 25 września 

1925 r., ze wskazaniem wysokości, proponowanej tenuty 
dzierżawnej za 1 metr kw. miesięcznie i rodzaju sprowa­
dzanych i wysyłanych koleją towarów, na skład których 
magazyn będzie użyty. Dyrekcja zastrzega sobie prawo wy­
boru dzierżawcy, bez względu na wysokość zaofiarowanej 
tenuty dzierżawnej. /Magazyn ten może być wyd zierżawiony, 
jako magazyn zwykły.

UWAGA: Obowiązująca taksa na dzierżawę tego 
magazynu wynosi 1 zł. 20 gr. za 1 metr kw. miesięcznie.

Bliższych szczegółów zasięgnąć można w Wydziale 
Eksploatacyjnym pod wskazanym wyżej adresem.

1K. 15/'X. 6106

Zbliża się jesień 6377
Najlepszą rozrywką na słotne wieczory jesiennie jest dobra książka 
— tikie znajdziecie tylko w czytelni nowości „WY G O D Y“ 

Prenumerata pism po najniższych cenach tylko w „WYGODZIE"

Dyrekcja dziennych i wieczorowych Praktyczno-Wyższych 
Kursów Handlowo Buchalteryjnych

0. WOLSKIEJ u Sbsugwcu KńBSlanlynfiw, mu ul. Ksmitmj i. 
nrzyjmuje zapisy kandydatów obojga płci na kurs 2-letni, 1-roczny, 

roczny, 3-ch miesięczny w godz. od 12 — 2 i od 6 — 8. 
Przedmioty wykładane są następujące:

Księgowość: handlowa, rolnicza i kameralna, koresnoaJencla. arytmetyka, 
nauka o handlu, kantor praktyczny, prawo, towaroznawstwo, ekonomia, 
geografia, poprawienie charakteru pisma, pismo ozdobne, stenografia 
i pisanie na maszynach. Języki: esperanto, niemiecki, francuski, angielski, 

rosyjski wraz i korespondencją podług metody Berlitza
UWAGA: Stenografii lub poprawienia charakteru pisma wyucza się bez­

płatnie słuchaczy powyżej wymienionej szkoły.
5245-5 Po ukończeniu i zdaniu egzaminu absolwenci i eksterniści 

otrzymują świadectwa z prawami szkół wyższych 
Rok szkolny rozpoczyna się 20 sierpnia i 3 września 1925 r.

t®

rwtn

I Lokale.
10 groszy za wyraz I

poszukuję miesskania w Sosnowcu 
1 1 lub 2 pokoje z kuchnią Oferty
pod M. M. proszę składać w adm 
.Iskry- 6102-1
jjriumc uczm na mieszkanie. L»a-
* brawa, ul. St. Dąbrowska Nr. 27.
oficyna 11 piętro, wejście po lewej 
strome. 6172
potrzebny jest pokój s kuchnią w 
1 Dąbrowie. Zgłoszenia do apteki 
sukcesorów Grochowskiego, 6173-2 
przyjmuje się uczni z całodziennem
* utrzymaniem. Wiadomość w „l-
sk rze*.  6175
O pokoic z kuchnią, sklep i piefcsr- 
~ nia do wynajęcia w Zawierciu. 
Wiadome ść w „Iskrze*.  6183

8 Różne.
10 groszy za wyraz.

SUSKIE KOHSERWflTGRJGM MDZYtZHE
W KATOWICACH

ULICA SZOPENA Nr. 16, PARTER
# <©=<©«&‘©‘C7* «&«£•<©>

Przyjmuje uczniów do nauki gry: fortepianowej,skrzyp­
cowej, wiolonczelowej, instrumentów dętych, śpiewu solowe­
go, organowej i teoretycznych zasad muzyki.

Uczniów przyjmuje się od początkujących, do poważn e 
zaawansowanych. . ,

Lekcji udzielają nowozaangażowani dyplomowani profe­
sorowie szkól muzycznych i Konserwatorium Krasowskiego.

Opłata miesięczna wynosi od 20 do 35 zł.
Dla uczniów zniżka kolejowa 76 proc normal­

nego biletu.
Zapisy codziennie od godziny 11-ej do 1-ej I od 3-ej do 6-ej pp. 

do końca września 1925 r.
6059-3

OGŁOSZENIE.
Magistrat miasta Będzina 
podam do publiczne' wlaiomoScl, że 
Bada Tymczasowego Zarzada miasta 
podwala z dola 14-ao września r. o.

postanowiła:
1) przerachować pozostałą część wewnętrznej przymu­

sowej pożyczki miejskiej z roku 191 a wraz z przypadającymi 
procentami do dnia wylosowania lub umorzenia w dniu 1 
czerwca 1923 r. — na 25 proc ich wartości w dniu dokonanych 
przez posiadaczy obligacji wpłat do Kasy Miejskiej, według 
skali zawartej w § 2-tn Rozporządzenia Prezydenta Rzeczy­
pospolitej z dnia 14 maja 1924 r. (Dz Ust. Nr. 42/24);

2) spłatę pożyczki wraz z procentami dokonać przez 
przyjęcie obi gacji wzamian gotówki przy wpłacie podatków 
miejskich w roku 1926;

Jednocześnie Magistrat wzywa wszystkich pos-adaczy 
obligacji przymusowej pożyczki miejskiej do zgłoszenia obli­
gacji w biurze Magistratu — pokój Nr. 3 do dnia 1 paździer­
nika b. r celem rejestracji, składając przy tein dowody wymię 
monę w § 2 Rozporządzenia Ministra Skarbu z dnia 20 bpea 
1925 r. (Oz. Ust. Nr. 75/25).

Będzin, dnia 14 września 1925 r. 6155 I

I Tdzielam lekcji muzyki zaawauso- 
wanynt 3 Maja 13, I p 6114-1 

L>oradv prawne, pisanie podań i 
1 próśb do różnych wiadz i insty­
tucji załatwia biuro | Różyckiej od 
godz. 9—2. Sosnowiec, ulica Piłsud­
skiego 14 m >2 6030-1
Qż.enię się z wysoką, przystojną, ro- 
v zumną kobietą, któraby mi po­
mogła w dalszym ciągu kształcić się. 
Zgłoszenia listowne do tilji .Iskry*  
Dąbrową dla .Bluszcze*.  6171-2 
flnia 15 b. tn. popołudniu zaginął 

chłopiec dziesięcioletni, uczeń II 
klasy Szkoły Handlowej Płockiego 
w Sosnowcu naswiskiem Ehrhard 
Kaus, wzrostu średniego, blondyn 
twarz pociągła, oczy niebieskie. Ubra­
ny był w czarne spodeńki w b<ałe 
paski, branżową azsamitną kurtkę i 
szkolną czapkę. Łaskawe wiadomości 
o zaginionym uprasza się sgłaszac 
do administracji „isury*.  6177 
I Tczuiowic i i!«stcrnisci. Rutyoowa- 

ny korepetytor przygotowuje do 
egzaminów na świadectwa z 4-ech i 
6-ciu klas młodzież i dorosłych pJci 
obojga pojedynczo lub zbiorowo; u- 
dzieła korepetycji w zakresie szkól 
średnich. Lekcje odoywaią się w go­
dzinach popołudniowych i wieczoro­
wych zgłoszenia przyjmuje w miesz­
kaniu Chętkowsklego, ul. 3-go Maja 
dom kolejowy, naprzeciwko urzędu 
pocztowego, codzienaie do 20 wrześ. 
nia rb. od godz. 6 do 8. 6178-2

(w pudełkach 
z sitkiem)

Dronne ogłoszenia. |

OGŁOSZENIE.
Komornik Sądu Okręgowego w bosnowcu rewiru Sosnowiec­

kiego, kancelarję swą przy ul. 3-go Maja 9 w Sosnowcu mający 
na zasadzie art. 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu 25 września 
1925 r. o godzinie 12 w poł. w Sosnowcu przy ul. Swobodnej 
nr. 6, w fabryce należącej do firmy .Zakłady Przemysł. Handl. 
j. Kruszyński," to jest w miejscu przechowania przedmiotów, odbę 
dzie się sprzedaż przez publiczną licytację ruchomości oszacowa­
nych na 2000 zL, a uaieżących do tejże firmy .Zakłady Przem. 
Handl. J. Kruszyński" składających się z 4 maszyn pneumatycznych 
do rozbijania węgla i 200 kg. fibru czerwonego na rzecz firmy 
„K. Gottschalk".

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu 
licytacji. „ ....
6160 Komornik Sądowy Morgiewicz.

jedyny wypróbowany środek 
usuwający bezpowrotnie

Pot i niemiłą woń z rąk 
nóg i pach.

Laborat. Chem Farmac. 
„Ap. Kowalski*.  Warszawa.

Kupno i sprzedaż.
10 groszy za wyraz.

Meble otomany i kanapy noweróż- 
ne za gotówkę i na wypłat cena 

jednakowa w pracowni stolarskiej 
iózefa Czernego Będzin, ul. Modrzę- 
owska 14 dom włas<w 493H-I2

(
Zgubione dokumenty. I

10 groszy za wyraz. ,

Głowiński Franciszek zgubił książkę 
° wojskową. wydaną przez PKU 
Będzin i dowód osobisty, wyd. przez 
gm. Łagisza. 5931-1
<kuóien Władysław zguou KsiąZecz- 

kę wojskową, wydaną przez PKU 
Będzin. 6152-1
Mędrek Ignacy zgubił książeczkę 

wojskową, wydaną przez PKU 
Sosnowiec 6148 2

OGŁOSZENIE.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru Sosnowiec­

kiego, kancelarję swą przy ul 3-go Maja 9 w Sosnowcu mający 
na zasadzie art. 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu 24 września 1925 
roku o godzinie 10-tej rano w Sosnowcu przy ul. Modrzejowskiei 
nr. 14 w sklepie należącym do firmy B-cia Fromer, to jest w miejscu 
przechowania przedmiotów, odbędzie się sprzedaż przez publiczną 
licytację w 1 i 11 term, ruchomości oszacowanych na 592 zł, a na­
leżących do tejże tirmy B-cia Fromer, składających się z 15 meti 
weiuru męskiego i inn. materjałów na rzecz Marna Hermana.

bpis rzeczy i icn szacunek przejrzeć można w dniu i miej­
scu licytacji. ,
6161 Komornik Sądowy Morgiewicz.

OGŁOSZENIE.
Komornik przy oądzie Okręgowym w Sosnowcu Wewerek 

w Olkuszu zamieszkały, na zasadzie art. 1030 u. p. c. ogłasza, że 
w dniu 30 września 1925 r. od godz. 10 rano w Oikuszu przy uli­
cy 3 Maja i szpitalnej w mieszkaniach Abrama bankiera, Wolfa 
(jlajtmana, Acrama Szydłowskiego i Borucha Bryksa odbędzie s.t 
sprzedaż pizez licytację ruchomości:

1. Abrama Barikiera. oszacowanych na 2.600 Zl.
2. Wolfa Glajimana, oszacowanych na 2.O7U Zł.
3. Abiama Szydłowskiego oszacowanych ua 89J Zł. i
4. Borucha Bryksa, oszacowanycn na 380 zł. 

ua zaspokojeuie pretensji Szlamy-judm LiotlieOa.
6166 Komornik Sądowy: We df erek.

niszczy odciski i brodawki 
bezpowrotnie 

wyrób. Labor. Chem. Farm 
Ap. Kowalski.

Abażury
i Lampy Elektr.

Wytwórnia

Inż. A. Jastrzębskiego
Kutn UllUi k lii. M.
Ilustrowany katalog i cennik 

za nadesłaniem 60 gr.

Wprzedain piwiarnię o pięciu uuiaa-
cjach. Sosnowiec, LuJwika Nr. 2 

__________________ _________6i33 I 
Sprzedam wyżła półtorarocznego, 

pierwsze pele Wiadomość: Ro- 
wiński. Koszelew 5._______ 6159-2
yaraz do sprzedania donrze prospe- 
*-• rujący sklep spożywczy z lokalem 
nadającym się na rzeźnictwo lub biu­
ro. Wiadomość u gospodarza So­
snowiec. ul Miła 4. 6ln7-2

Hapę, smo.ę, gwoździe »przeuaie 
detalicznie Inż. Antoni Nowicki.

Biuro Techniczne. Dąbrowa Górnicza, 
Kościuszki 25, tel. 8. 6170

» Posady i prace.
Zaofiarowane 10 groszy za wyraz.

potrzebny zaraz subjekt fryzjerski. 
* Kolonja Piaski, ul. Borowa Nr. 18. 
A Kawka 615M
poszukuje się nauczycielki do jed- 
■ ne| panienki, kurs 4-ej klasy Wy­
magana konwersacja francuska i dob­
ra matematyka. Zgłoszenia dyr. Stan­
kiewicz, Huta Milowice, tei. 381.

 6179-2 
n/luraiza debrze ooznainuouego zro- 
*’* botami uetooowemi przyjmę na 
parę tygodni Wiadomość „iskra*  
Sosnowiec. 6164

U Poszukiwane 5 groszy za wyraz. ||

(Technik górniczy (dyplom Uralskiej 
* Średniej bzkoiy Górniczej/, mło­

dy, zdolny, z Kilkuletnią praktyką gór­
niczą, ooezaany z rooutaim budowla- 
i.c<ni przyim u odpowiednią posadę. 
Łaskawe zgłoszenia do adm. pisma 
pod „Wykwalifikowany*.  6165-5

|ad..c z Wschodniego dworca tram- 
waiem Nr. 12 w Warszawie gkra- 

uziuuo ml 6 weksli. 1) Zł. 400—płat­
ny 16 1X na zlecenie B Feldbaum 
wystawca G Saper i Syn płatny w 
Sosnowcu. 2) 2 po zł. 65D-Płatne I 
14/X, II gi 24/X na zlecenie A Goid 
wystawca M Gold, płatny w Będzi­
nie. 4) zł. 30j-płatny 15/X na 'zle­
cenie 3. Libfeld, wystawca Z. Rajzman 
W1'" Kielcach, 5) ,1. 530-pla.c, 
13/a na zlecenie M Glasuer wystaw­
ca Sz. B. Lewin płatny w Będzinie 
6/ Zł. 5jU—płatny 17/X na zlecenie S. 
Józefowicz wystawca ^.Abramowicz, 

płatny w Łodzi. Które się umeważ- 
nia Bernard Bugajer. Kielce, 6153-2 
pukierman Dawid ągubił odrocze- 
** nie wojskowe, wydane prze*  PtiJ 
sosnowiec_______ __________6154-2
'/gubiono kartę wojskową, dowód 
" osobisty i legitymację zapomogo­
wa. wystawioną na imię Piotra Tre- 
iun.x OI36-I
uuga) otetan, urodzony łasz roku, 

gminy jangrot, zgubił książkę 
wojskową i dowód osobisty, który 
unieważnia się mniejszym, 6163-3 
Dna Tadeusz zgubił legitymację od 

wypłaty, wydaną przez kopalnię 
„Flora' 6161/
K/lorga Grzegorz zguDH aontratnar- 

kę, wydaną przez kop „tir. Re­
nard’. 0158
'pyper Wiktor zgubił ks>ązec*kę  ka- 
* sy chorych i dokument kopalnia­

ny do kaay cnorycH 0166
Zgubiono dowód osobisty, wydany 

przez starostwo Będzińskie na 
imię Janiny Tepichtowej, zamieszku­
jące! w Sosnowcu, przy ul. Gołębiej 
Nr. 1.6174 2
[Ma zasadzie ziożonego paszportu W 
A” oiurze „tir. Kenara*  w sosnowcu 
utrzymaiem zaświadczenie. Stare m 
zagmęio Łaskawy znalazca raczy 
zwrocie du oiura paszportowego, jat 
Łacnański. 6164

Ł> ko yiaieniy igujił ks ,*r.ę  wu,- 
skową, wydaną przez FaaJ Bę 

dżin. 3967-2

4322


